
G L O S  P O M O R S K I

Nr. 121 —  R o k  2 . (GAZETA PO M O R S K A ) Humor pojedynczy 20 mk,
Prenumerata miejscowa: W ekspedycji mles. 2 5 0  mk., kw art. 7 6©  mk. 

Przedpłata n a  poczcie miesięcznie 276 mk., kw artalnie 823 mk. — 
W razie nieprzewidzianych wypadków ja k  strejki, przeszkody 
techniczne itd. prenumeratorzy nie m ają prawa żądania niedostar- 
czonyeh numerów lub zwrotu prenumeraty.
— —  — Rękopisów n&deołanych nie zwraca się — — — 

_   .
Dyrektor przyjm uje od goaz. 10-tej do lł- tę j przed południem. 
Redaktor Naczelny przyjmuje od gbdz. I l- te j  do 12-tej w południe.

Rachunek bieżący: Bank Związku Sn. Zarobk-1 Danziger Próal-Men&ani Gdsńsk i Grudziądz* 
P. K. K. P. Grudziądz. — Konto czekowe: G d a ń sk  n r .  2 9 8 0 .  
Konto pocztowe: Kasa Oszczędności Oddział w Poznaniu n r. 20119. 
Miejsce płatności ł w ykonania: G ru d z ią d z .

O głoszen ia: Wiersz wysokości milim etra w d z ia le  o g ło s z e n i o ­
wym na stronie S-iamowej 25 mk., w d z ia le  re k la m o w y m  na stronie 1 
3-łamowej przed tekstem 170, wśród tekstu  200, za tekstem 150, dla 
zagranicy z wyjątkiem W. M, Gdańska i Niemiec 200°/o nadwyżki w mar­
kach polskich iui> ich wartości walutowej. Dla W. M. Gdańska; wiersz 
wysokości mili metra w d z i a, 1 e o g t o sz e n i o w y m na stronie 8-lam. 2 mk, 
niem., w d z i a le  re k la m o w y m  na stronie I 3-łam. przed tekstem  
12 mk. niem., wśród tekstu 15 mk. niem., za tekstem  10 mk, niem,, dla 
Niemiec 50% nadwyżki. Za tłomaczenie 20%. — A dm inistracja  n ie  
p rzejm u je odpowiedzialności za term in umieszczenia ogłoszenia. 
Rachunki są płatne w 8 dn iach; po upływie tego term inu dolicza się 
5% ponad skonto bankowe.

Redakcja i Administracja: 
Groh low a 27/29. G R U D Z IĄ D Z , niedziela, dnia 21-go maja 1922 Telefon Nr. 5 0  i 51,

liział Likwidacji Oemobilii Wojskswega
sprzedaje:

m m

w Warszawie
Przewodniki elektryczne i telefoniczne, 
dezynfektor amerykański . . . . . .
Obrabiarki do metali, pędnie, urządzenie 
elektrowni, imadła, kowadła, oliwiarki, 
strugi, wiertarki ręczne, grzechotki, klesz­
cze, aparaty do spawania, pilniki, gwinto­
wnice, windy, różne narzędzia stolarskie 
i ślusarskie, iokomobile, urządzenia kąpie­
lowe, puszki od konserw . . . . . .  we Lwowie
4 3  sam ochody . . . . . . . . .  w Poznaniu
Pianino i szkło tłuęzone w Lidzie.

Szczegóły patrz

D e m ó m L
z e s z y t 3 3 -ci.

Termin składania ofert 8 czerwca 1922 r.
1700

Konferencja genueńska.
J e s z c z e  s i ę  i i i ę c z i t !

OSTATNIE POSIEDZENIE KONFERENCJI.
G enua. (PAT.) Posiedzenie końcowe konferencji 

genueńskiej rozpoczęło się w piątek rano.
O godz. 9 min. 15 prezydent Facta otworzył obra­

dy. Głos zabrał prezydent komisji gospodarczej Colrat 
i złożył sprawozdanie o pracach komisji gospodarczej.

Genua, (PAT) Prezydent Facta, przemawiając na koń- 
cowem posiedzeniu konferencji plenarnej powiedział, że roko­
w ania w, Hadze będą tylko dalszym ciągiem pracy dokonanej 
W Genui. Genua nie zdołała spełnić całego zamierzonego 
dzfeła, to w każdym razie zainaugurowała w ażny pakt euro­
pejski i wszystkie państwa,, które wzoraj były jeszcze wsku­
tek wojny rodzielonc ugruntowały nową wspólną politykę 
europejską.

Po mowie przewodniczącego komisji ogspodarczei Col- 
j-ata zabrał głos minister spraw  zagranicznych Rzeszy nie­
mieckie! dr. Rathenau, który wygłosił kazanie na 
tem at humanitaryzmu, idei pokoju i inne pięknie brzmiące 
główka, dziwne w ustach Niemca.

Następnie zabrał głos przewodniczący Facta, i oświad­
czył, że z powoclu obszernego porządku dziennego wiciu 
mówców zrezygnowało z głosu-

Głos zabrał następnie Gziczerhi, który oświadczył, że 
'delegacja rosyjska przedłożyła komisji gospodarczej cały sze­
reg z as trz eż eń ,  które musi podtrzym ać w dalszym ciągu.

AMERYKA WOBEC KONFERENCJI HASKIEJ.
Genua, (PAT.) Na czwartkowem posiedzeniu komisji po­

litycznej przedstawiciel Wioch oświadczył, żc rząd włoski 
w ysłał odpowiedź na telegram Huglicsa, na co otrzymał on 
od Ameryki nowe oświadczenie, wedle którego Stany Zje­
dnoczone zastrzegają sobie decyzje co do wzięcia udziału w 
konferencji rzeczoznawców w Hadze.

OSKARŻENIA LITEWSKIE WOBEC POLSKI
Genua. (PAT.) Na piątkowem posiedzeniu podczas 

dyskusji nad paktem o nieatakowaniu wystąpił Galwa- 
nąuskas z oskarżeniem przeciwko Polsce z powodu 
akcji generała Żeligowskiego i pogwałcenia układu su­
walskiego oraz z powodu narzucania Litwie przez Pol­
skę siłą warunków stanowiących o dalszym bycie Li­
twy- Galwanauskus powtórzył przytem zarzuty wy­
głoszone na onegdajszęm posiedz_ęniu komisji politycz­
nej. Facta przerwał mu, dowodząc, że sprawy i c nie 
są na porządku dziennym- Galwanauskas tłumaczy, że 
mają one związek z paktem nieatakowania i ponowił w 
dalszym ciągu zastrzeżenia Litwy, złożone na posie­
dzeniu komisji politycznej. Wówczas prezydent Facta 
stwierdził, że zastrzeżenia te są już znane i wniesione 
do protokułu komisji politycznej. Minister Skirmunt 
w odpowiedzi na wystąpienie Galwanauskasa stwier­
dził, że Polska nie chce nikogo napadać i nikomu nie 
grozi z  jej strony niebezpieczeństwo, i że w Polsce pa­
nuje tendencja pokojowa oraz gotowa jest podtrzymać 
każdą akcję, zmierzającą do utrwalenia pokoju oraz że 
gotowa jest nieporozumienie z Litwą rozstrzygnąć na 
drodze pokojowej.

O POŻYCZKI AMERYKAŃSKIE DLA EUROPY.
Wiedeń. (PAT.) _ „Neues Wiener Abendblatt“ do­

nosi. z Londynu: Minister Hoover oświadczył, że pań­
stwa europejskie nie powinny liczyć na nową pożyczkę 
i&e strony rządu Stanów Zjednoczonych. Jeśli które

/ .  t2. .,

Dziś w niedzielę
4> godziw ie S -tej po  po łudn iu

otwarcie 1703

O G R O D U
w Hotelu Warszawskim

pragnie pożyczki, to powinno czynić starania u bankie­
rów amerykańskich.

UKŁAD HANDLOWY ANGIELSKO-LITEWSKI.
Kowno. (PAT.) Ukiad handlowy angielsko-litewski 

został 18 maja podpisany przez przedstawiciela rządu 
litewskiego i przez przedstawiciela angielskiego,

Dla uniknięcia wszelkiego rodzaju nie­
porozumień donosimy, że począwszy od 
niedzieli 21 bm. kwestują osoby upo­
ważnione przez oddział miejscowy Czerw. 
Krzyża.

Tylko osoby te, które są zaopatrzone 
w specjalne drukowane listy i legitymacje 
podpisane przez przewodniczącą tegoż 
oddziału i oryginalne kwitarjusze człon* 
kowskie, mają prawo kwestowania.

Składka roczna członka zwyczajnego 
wynosi 100 wraz z znaczkiem 120 mk.

Składka członka dożywotnego 5000  
wraz z znaczkiem 5350 mkp.

Naddatki czy w fantach lub gotówce 
na liście składek ogłoszone będą z końcem 
tygodnia C. K. w prasie miejscowej.

Z a san eąd  P .  T . C  SC.'
(—) M. u y b o r s k ą.

SPRAWA KONFERENCJI SANITARNEJ W WAR- 
l SZAWIE.

Genewa. (PAT.) Na piątkowem posiedzeniu Rady 
Ligi rozważano sprawę konferencji sanitarnej warszaw­
skiej. Delegat polski przedstawił Lidze przybyłego z 
Warszawy ministra zdrowia dra. Chodźkę, który w  
krótkiern przemówieniu streścił wyniki konferencji. Ra­
da w porozumieniu z konferencją genueńską powierzyła 
d alszą  realizacje uchwał konferencji warszawskiej. 

KRYZYS GABINETOWY W GRECJI.
Ateny. (PAT--lIavas.) Gabinet Stratosa poddał się 

do dymisji. Kró! powierzył Gounarisowi misje utworze­
nia gabinetu.

ZABURZENIA w BELFAŚCIE.
Belfast. (PAT.-Havas). Przyszło tu do nowych za­

burzeń. Cztery osoby cywilne i jeden policjant został 
zabici. W czasie napadu na tramwaj 3 osoby zostały 
zabite.

GIEŁDA WARŚjZĄWSKA.
Warszawa, 20. V. (A.W-) Dolary 4085—4090. franki

Yrane 3613j —371%, Szwajcaria 777, funty ang. 18250, 
mk. niem. 13,75—13,80. D e w i z y :  Belgja 340, Berlin 
13,-70—13,75, Londyn 18275—18290. Nowy Jork 4073, 
Paryż 374, Praga 79, Szwajc;>ia 792. Wiedeń 42—47,75.

GEEŁDA POZNAŃSKA.
Poznań, 20. 5. (AW) Maiki niem. 13,87 t  pól — 13,80, 

Obrotów dokonano 1 413 000 mk/ niem- Bank Rwtlccki Po­
tocki 280, Polski Bank Handl. 340, Arcona 456 — 460, Barciw 
kowski 210, Cegielski I — VII 2.30, Centrala Rolników 217* 
Centrala Skór 285, Hurtownia Drog. 165 — 1.50, Hurtownia 
Skór 11 200, Herzfeld Vtctorius 400, Lubań 3 200, dr. Romati 
May 700, Orient 200 Porn. Sp. Drzewna 740, Ventzki 570.

GIEŁDA GDArtSKA.
Gdańsk, 19. V. (PAT.) Kursy dewiz: dolary 295,70 

--296,30, funty szterl. 1323,05—1326,35, guldeny holend. 
11538,45—11561,55, franki franc. 2687,50—2692,70, marka 
polska 7,23%-—7,28%, wypłata na W arszawę 7,23% 
—7,26%., W Berlinie notowano markę polska 7,22%.

1



G L O S  P O M O R S K I 21 maja 1922

Z Sejmu.
A teraz musisz przepraszać .. ■

Warszawa., (PAT) P rzed  przejściem do porządku dzien­
nego piątkowego posiedzenia Sejmu p. w icem inister Mtkulec- 
ki cofnąi swe w yrażenie nieparlamentarne.

P rzed porządkiem dziennym przemawia! jeszcze poseł ks. 
Adamski (Chrz. Nar. KI. Pol), k tó ry  oświadczy!, źe mówi! 
wczoraj tylko o tych urzędnikach, którzy ponoszą odpowie­
dzialność za ogólną politykę monopolową, lecz nie miał na 
m yśli 1 nie m iał powodu ubliżyć ogółowi urzędników, ani 
wyrządzić im krzywdy.

Na tern epizod, k tó ry  wywoła! na czwartkowem posie­
dzeniu tak wielka wrzawę, został zakończony.

Następnie Sejm przyjął w drugiem i trzeciem czytaniu 
ustawę o ratyfikacji układu polsko-niemieckiego w sprawie 
przejęcia wymiaru sprawiedliwości na G. Śląsku i prze­
szedł do dalszej dyskusji nad monopolem tytoniowym .

Poseł Głąbiński (Zw, L.-N.) zaznacza, że jeśli w roku 
1919 Sejm zawezwał rząd do przedłożenia ustaw y o mono­
polu tytoniowym , to stało się to w czasie, kiedy tworzono 
różne urzędy państwowe o charakterze monopolwym. lecz 
od tego czasu i  rząd i Sejm doszły do przekonania, że te 
monopole i urzędy zawiodły oczekiwania.

Powoływanie się p. m inistra na argumenty historyczne 
jest nieuzasadnione, bo monopol tytoniowy,, uchwalony w cza­
sie  Sejmu 4-letniego, a potem w roku 1811, nie był monopolem 
w nowoczęsnem sfowa tego znaczeniu. Byl to tylko nadzw y­
czajny podatek konsumeyjny w formie dziś już niedoskonałej 
stosującej cło od fabrykatów, wprowadzonych do kraju. Pan 
minister skarbu myli się, gdy sądzi, że większość ekonomi­
stów przem aw ia za monopolem, i też względy skarbowe, nic 
zaś ekonomiczne, zadecydowały, że w niektórych państwach 
utrzyma? się monopol- W zględy ekonomiczne przemawiają 
wszędzie przeciw  monopolowi, który jest przedewszystkiem 
szkodliwy dla produkcji miejscowej.

M ówca w y t5'ka ministrowi skarbu i referentowi, że prze­
sądzili sprawę monopolu tytoniowego i zw raca uwagę, że 
państwo, które posiada monopol, a nie umie go poprowadzić 
przedstawia dla kapitalistów zagranicznych nadzwyczajną 
pokusę. Nasza organizacja ntę dorosła jeszcze do tego, aby 
tak wielkie przedsiębiorstwa prowadzić samodzielnie bez 
wielkiego ryzyka dla państwa.

Nastąpiła przerw a obiadowa.
Po podjęciu posiedź, posłowie Postolskl (N.P.R.), Wo- 

źnicki („W yzwolenie" i Łańcucki (PPS. — lewica), poseł Ros- 
set imieniem Zjednoczenia Mieszczańskiego oświadczają się 
przeciw  monopolowi, poseł Stapiński i Ma takie więź.

Na tern obrady nad monopolem tytoniowym  przerwano.
Przystąpiono do wniosku nagłego PSL, w sprawie gw ał­

tów publicznych dokonanych dnia 16 maja w Poznaniu. Poseł 
Rataj (PSL) uzasadnia nagłość wniosku, domagając się za­
wieszenia wojewody poznańskiego i naczelnika policji w tch 
czynnościach przy  równoczesnem przeprowadzeniu surowego 
śledztwa.

M inister spraw  wewnętrznych p. Kamiński imieniem rzą­
du oświadcza się za wnioskiem-

Poseł P iotrowski (N. Ch. K. R-). któremu lewica p rz e - , 
ryw ała ciąflłemi okrzykami, wśród niemilknącej w rzaw y o- 
świadcza, że chadecja nie brała udziału w tym napadzie i 
jak najenergiczniej potępiła tak ie w ystąpienie.

Nagłość i meritum wniosku przyjęto.
W załatwianiu dalszych punktów porządku dziennego

przekazano komisjom wniosek nagły posła Gdyka (N. Ch. K. 
R.) w spraw ie drożyzny i posła Rajcy (NPR) w  sprawie znie­
sienia pasów drożyźnianych przy wymiarze uposażeń funk 
cjonarjuszy państwowych.

Następne posiedzenie we w torek o godzinie 4-tej po po­
łudniu.

KONWENT SENJORÓW W  SPRAWIE ZAJŚCIA 
CZWARTKOWEGO.

W arszawa, (PAT.) Piątkow e posiedzenie Konwentu 5en« 
jorów zostało zwołane przez p. m arszałka Sejmu na żądanie 
klubów Zw.-L.-N-, Nar. Chrz. Ki- Robotn. i grupy Dubauowiczą 
w sprawie zajścia, jakie miało miejsce w czwartkowem po­
siedzeniu plenamem z okazji w ystąpienia wiceministra p. 
Mikuleckiego przeciwko zarzutom, pesfa ks. Adamskego o 
działaniu urzędników państwowych na szkodę skarbu pań- 
stwa._ Zarzuty sformułował poseł Głąbiński, oświadczając, 
że wiceminister użył obrażliwego w wysokim stopniu w yra­
żenia ..oszczerczy" przeciwko posłowi ks. Adamskiemu i że 
przywołanie mówcy przez w icem arszałka p. Moraczewskiego 
do porządku, było niewystarczające, wskutek czego kluby 
prawicowe same m usiały sobie dać ‘satysfakcję i w konse­
kwencji trw ać będą na dotychczasowem stanowisku. Ks. 
pos. Lutosławski zażądał udzielenia dymisji w icem inistrowi 
przez m inistra skarbu. Z ostrem zarzutami przeciwko wice­
ministrowi Mikuleckiemu wystąpi! również posłowie Czer- 
niewskt (Ch. D.) t Dubanowicz, jak również n ie  solidaryzują 
się że zbyt ostrem wyrażeniem, użytem przez p. Mikuleckie- 
go, posłowie Bariicki, Chądzyński, Rataj, ks. Kotula t Woźnic. 
ki. P. marszaełk, powołując się na informacje udzielone mu 
przez posła Federowtcza, zakomunikował, że u p. m inistra 
skarbu poseł ks- Adamski z całą lojalnością oświadczył, iż 
gotów jest złożyć w Sejmie oświadczenie, że nie m iał zam ia­
ru generalizować zarzutu przeciwko urzędnikom państwo­
wym, w razie, że w icem inister Mikulec&i przeprosi Sejm za 
użycie nieparlamentarnego wyrażenia- Zażądano dalej, aby 
Konwent Seniorów oświadczył się przeciwko zwoływaniu po­
siedzenia 'plenarnego w przyszły prątek. P. m arszałek o- 
św iadczył, że zastosuje się do żądania stronnictw i oznajmił, 
że w przyszłym tygodniu na posiedzeniach plenarnych żad­
nych głosowań nic będzie. Posiedzenie plenarne zostanie 
zwołane na wtorek i środę.

BUDŻET MINISTERSTWA ZDROWIA.
W arszaw a, ( P ‘T )  Na piątkowem  posiedzeniu komisja 

skarbowo-budżetov . rozpatryw ała budżet m inisterstwa zdro­
wia publicznego rok 1922 Suma dochodów przewidziana 
jest w wysokości 2 330 899 548 mk., suma wydatków w w yso­
kości 7 494 336.313 mk- Według propozycji komisji, zwyżka 
wydatków nad dochodami zmniejszy się w porównaniu z pro- , 
pozycją rządową o 63 964 072 mk.

SPRAWA OBRONY GRANIC POLSKI.
W arszawa, (PAT) Na poufnem posiedzeniu komisji 

spraw  wojskowych w obecności m inistra Sosnkowsktego o- 
mawiano spraw ę stanu obrony granic polskich.

USTAWA O OCRRONIE LOKATORÓW.
W arszawa. (PAT) Komisja prawnicza w dalszym ciągu 

rozpatryw ała projekt ustawy o ochronie lokatorów. Oma­
wiano art. 6 traktujący o sublokatorach. Następnie komisja 
uchwaliła jednomyślnie ratyfikować układ polsko-niemiecki w. 
przedm iocie w ym iaru sprawiedliwości ha Górnym Śląsko.

Związek miast Pomorza.

Pomniejszycie!©.
J  Istnieje wśród nas typ jednostki, który celowo lub 
też mimo woli pomniejsza wartość tego, co drogiem i 
nieodzownie koniecznem jest dla Narodu polskiego, 
pragnącego zdobyć dla siebie u inuych poważanie i li­
czenie się z nim, jako z rzeczą realną, zasługującą na 
poważne traktowanie,

Wartość ta — to godność narodowa. Niewątpli- 
Wem jest, iż odgrywa ona wielką rolę w życiu społe­
czeństw, jako wyrazicielka odrębności narodowej, od­
rębności, która uważa się jako równoznaczna z każdą 
inną. Naród jako zbiorowość, ożywiona jedną ideą, złą­
czona jednemi i teini samemi właściwościami, kierowa­
na jednemi i temi samemi dążeniami, musi zaznaczać 
na każdym kroku swą odrębność, ową godność narodo- 
,wą, bez której stałby się wnet tłumem helotów, niewol­
ników skupionych, na kształt zastępców Kserksesa, je­
dynie dzięki woli silniejszych jednostek i ulegających 
słabej liczebnie, lecz potężnej świadomością godności 
narodowej garstce greckich obywateli.

Godność narodowa — to jedna z widomych oznak 
samodzielności i żywotności narodu i pod żadnym pozo­
rem nie wolno obniżać; ci, którzy to czynią, stają się po- 
irmiejszycielami wartości, nietylko osobistej, lecz i ogółu.

Niema narodu na świecie, któryby nie strzegł za­
zdrośnie swej godności, nie walczył w jej obronie,- u- 
ważąjąc każde uchybienie przeciw niej jako zamach na 
najświętsze swe prawa-

Tak jest wszędzie, lecz, niestety, nie jest tak u nas.
Zdawałoby się, że po tylu latach poniewierania 

przez obcych naszej narodowej godności, upokorzeniach, 
jakie znieść musiała, po tylu wewnętrznych buntach 
duchowych przeciw temu, godność nasza z chwilą od­
zyskania prawa obywatelstwa stać będzie na takiej w y­
żynie, iż nikt nie będzie śmiał plwać na nią i plugawić! 
Zdawałoby się, iż obcy muszą potrzeć na nią z szacun­
kiem, przyznając jej rację istnienia.

Lecz jakżeż to możemy od nich wymagać, gdy my 
Sarni jesteśmy pomniejszycielami jej wielkości? Chce­
my. aby oni szanowali to, co dla nas samych nie jest 
godnem szacunku, co jest jeno pustym dźwiękiem, rze­
czą niewygodną nawet.

Bo tak jest, niestety!
Coraz częściej spotykamy się z dziwnymi, a tak 

dla serca polskiego bolesnymi faktami owego pomniej­
szenia godności naszej. Ówdzie Rada Miejska, aby za­
dowolić dwóch, lub trzech członków swych. Niemców, 
toczy obrady przez parę godzin w  niemieckim języku, 
nie zdając sobie sprawy z potworności swego czynu- 
Tam, biura władz komunalnych, upstrzone są informa- 
cyjnymi- napisami w  tymże języku; jeszcze gdzieindziej 
jpolskie przedsiębiorstwa posługują się w słowie i piśmie 
m ow ąm lstrza von Jungingen i Hohenzollernów. Mnó­
stwo, zastraszące mnóstwo takich faktów zdarza się co­
dziennie, stwarzając niewidzianą nigdzie dotąd sytuację, 
że mowa polska, na polskiej ziemi dobrowolnie rezygnu­
je z uprzywilejowanego stanowiska, jakie z - natury rze­
czy jej się należy; że brak zastanowienia się nad naj­
bardziej naw et podstąwowemi zagadnieniami narodo- 
wenri, brak elementarnych pojęć o honorze narodowym, 
lekkomyślności i traktowanie „per nogam“ obowiązków, 
jakie wkłada na każdego z nas przynależność do nacji 
sprawia to, że niektórzy nie pamiętają, jak plwano im 
w twarze jadem nienawiści i szyderstwa za używanie 
mowy ojczystej.

Nie pamiętają, a  może nawet tęsknią do tych „daw­
nych, dobrych" czasów. Są tacy.

Nawet ci, którzy zajmowane przez siebie stanowi­
ska w  społeczeństwie obowiązują do zastanawiania się 
nad swymi czynami, którzy tembardziej winni dbać
0 nienaruszalność godności narodowej, postępują wręcz 
przeciwnie — stają się jej pomniejszycielami. Pisząc 
to, mamy na myśli urzędowe jednostki w  naszym gro­
dzie, noszące polskie nazwiska, uważające się za Pola­
ków, lecz, mimo to, piszących w czwartym roku nie­
podległości Polski listy urzędowe do klijęntów Polaków 
p o  n i e m i e c k u .

Straszno doprawdy, gdy się weźmie taki list w rę­
kę; mimowol!, człowiek wzdryga się na myśl, że może
1 rację mają ci, którzy twierdzą, iż będziemy jeno pań­
stwem „jednego lub paru najwięcej sezonów" i że nie 
warto “dla tak krótkiego czasu zarzucić zwyczaju posłu­
giwania się jeżykiem niemieckim

Czy to naiwność, czy też wewnętrzne przekonanie, 
że mowa Hohenzollernów, jest więcej odpowiednia dla 
niektórych członków palestry polskiej.

I jedno i 'drugie jest pomniejszaniem godności naro­
dowej, czem zwykle zajmują się Gninbaumy. Petrusze- 
wicze. Ulitzki itp.

Mieniącym się Polakami czynić, tego nie wolno.
A- R.

Ostatni napad morderczy na 
G. Śląsku.

Katowice, (PAT). Miarodajne czynniki polskie by ły  p o  I 
Informowane o  zam iarze zamacha na kilka dni naprzód. Ró­
wnocześnie z zamachem na majora Bańczyka miano doko­
nać napadu; na: biuro policji polskiej w Szopienicach i w y­
kraść akta, lecz ten zamach się nte udał. Do rąk policji 
polskiej dostały się dokumenty; stwierdzające, że komisja 
mordercza, k tóra dokonała licznych m orderstw  politycznych, 
znajduje się we W rocławiu i stam tąd wydane były  rozkazy. 
iTa sama komisja jest spraw czynią mordu dokonanego na 
d r. Styczyńskim i na niektórych współpracownikach biur in­
form acyjnych w ładz koalicyjnych. Przewodniczącym  tych 
band w e W rocławiu jest niejaki Gabit, którego telegram  a- 
(dresowany do Sokoła, członka napadu na majora Bańczyka, 
dostał się  do rąk polskich. Z  innych dokumentów wynika, 
że Gabft po wypadkach gliwickich nakazał w Gliwicach l i ­

kw idacje komisji, k tó r j przenieś ono do Ogolą,

W piątek o godzinie ,12 i pół otworzony został zjazd pre­
zydentów t burmistrzów pomorskich na sali Rady Miejskiej. 
Na w stępie prez- W ł o d e k  w ita gości I dziękuje im za to, 
iż za mtejsce swych obrad w ybrali Grudziądz.

Przew odniczącym  zjazdu w ybrano naczelnika wydziału 
samorządowego p. Peszkowskiego, poczem prez. W łodek re ­
feruje o statutach Kota miast Małopolski, organizacji m tast 
Wielkopolski,, Stow. Burmistrzów Woj- Poznańskiego. W 
dłuższym referacie swym przedstawia ważność organizow a­
nia się miast.

Po referacie wywiązała się dłuższa dyskusja w rezultacie 
której uchwalono utworzyć „Związek m iast pomorskich" na 
wniosek prez. W łodka statut związku oparto na statutach 
Zw. m iast Małopolski i Śląska Cieszyńskiego, po poczynieniu 
w n th  kilku zmian.

Do zarządu wybrano pp.: prez. W łodka, prezesem, dr. 
Michałka zastępca prez., dr. Sobierajczyka sekretarzem , ła­
wnikami pp.: Jerzykiewicza i Bobowskiego.

W  następnych referatach prez. Włodek przedstaw ił spra­
wę zjazdu miast polskich we Lwowie w d n i u  25 lim. Radca 
p. Lipowski -.podatek dochodowy, jego skutki dla miast".

W końcu uchwalono wysiać wniosek do władz central­
nych, aby w zamian za uszczuplone dochody miast z podat­
ku dochodowego zwrócone zostały miastom smriy wydatko­
wane na roboty doraźne (zapomogi dla bezrobotnych, dla 
wdów i-sie ro t po wojskowych itp.) o ile na ten cel m iasta 
się zadłużyły.

Po załatw ieniu wolnych głosów,, pp. prezydenci i bur­
m istrzow ie udaii się do hotelu W arszawskiego na wspólny 
obiad- Podczas obiadu przemawiali m. in. p. prez. Włodek, 
Peszkówski, i red. R akow ski imieniem ,,Syndykatu Dzien­
nikarzy pomorskich".

Po obiedzie członkowie zjazdu zwiedzili gazownię i elek­
trow nie miejską czem zam knięty został pierwszy Zjazd or­
ganizacyjny ..Związku m iast pomorskich".

Propaganda sowiecka w Ameryce.
Samuel Gompers, prezydent amerykańskiej Federa­

cji Prasy, ogłasza publiczne oskarżenie przeciwko pro­
pagandzie bolszewickiej w Ameryce. Sowiety rozwija­
ją usilną propagandę, aby zjednać dla siebie sympatię o- 
gółu i zmusić rząd amerykański pod naciskiem opinji 
publicznej do uznania rządu sowietów. Gombers nie 
oddaje się bynajmniej złudzeniu co do możliwości 
współżycia z bolszewikami i uznanie ich uważa za bez- 
pożyteczne oszukiwanie cywilizacji.

Amerykańskie życie publiczne jest opanowane 
przez propagandę sowietów, którą podtrzymują między­
narodowi finansiści w celu opanowania Rosji dla wyzy­
sku. Wedle Gompersa grupa bankierów amerykańsko- 
angielsko-niemieckich przyjęła politykę popierania bol­
szewików w Ameryce. Grupa ta posiada w swym rę­
ku olbrzymią władzę. Chce ona uczynić Rosję swym e- 
konomicznym wasalem, dając jej wzamian uznanie poli­
tyczne. Uznanie zo koncesję! Bankierzy zrozumieją, 
że o handlu z Rosją nieprędko myśleć można, ale chcąc 
zabieraz złoto, węgiel, naftę i drzewo z Rosji- Rosja jest 
dziś. przedmiotem licytacji międzynarodowej. Licytan­
tem jest Lenin. Aby kupić Rosję na tej licyt., amery­
kańscy bankierzy gotowi są prowadzić antydemokra­
tyczną propagandę bolszewicką we własnym kraju.

Gompers podaje jąko pewnik, że fundusz na bolsze­

wicka propagandę w Stanach Zednoczonych przedsta­
wia sumy milionowe. Z tych pieniędzy udzielane są 
łapówki ludziom wysoko postawionym. Prasa amery­
kańska jest już w części opanowana przez bolszewików 
! propagandzistów. Korespondenci zagraniczni są pro- 
bolszewikami, wybitni wrogowie zorganizowanej pracy 
znajdują się w obozie bolszewizmu. Gombers oskarża 
znaego działacza unijnego W. L. Fostera. że po wizycie 
w Moskwie powrócił do Stanów (Zjednoczonych i budu­
je tajnie maszynę dla podkopania ruchu zorganizowanej 
pracy amerykańskiej i zamienienia jej na czerwoną mię­
dzynarodówkę Lenina- Foster przed wyjazdem do 
Moskwy był bez pieniędzy — dziś wydaje wielkie pi­
smo i posiada tysiące tajnych agentów we wszystkich 
miejscowościach.

Oskarżenie to Gombersa wywołało wielkie w ra­
żenie w  Stanach Zjednćzonych. Trzeba bowiem wie­
dzieć, że odgrywał on wielką rolę w  życiu amerykań- 
skiern, jako przywódca zorganizowanego ruchu robot­
niczego. Odegrał on też swoją rolę w czasie wojny 
światowej. On głównie zdziałał, że masy robotnicze 
oświadczyły się przeciw Niemcom, co w  dalszej kon­
sekwencji pociągnęły Stany Zjednoczone do współu­
działu w wojnie.
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O barwach narodowych Polaków.
Niema narodu na święcie, któryby nic posiadał 

Swych barw narodowych, które przekazała mu tradycja 
a uzasadniają dzieje tegoż narodu. ■

Znalazły w nich swe odbicie wspomnienia, mające 
pewien związek z jakiemiś wydarzeniami, które wpły­
nęły na !os danego narodu; odzwierciedlają się także 
w owych barwach nastroje, panujące w danym czasie-

Tak barwa pruska była czamo-biało-czerwona, 
Austrii czarno-żółta, Francuzi mają sztandar trójkolo­
rowy .itd Pominąwszy owe zajmijmy się tylko uasze- 
mi barwami polskiemi. Naszym godłem narodowym ■ 
jest orzeł biały w czerwonym polu.

Otóż czerwień była ulubioną barwą Słowian a w 
pierwszym rzędzie Polaka.

Więc tarcze herbowe szlacheckie są najczęściej ko­
loru czerwonego i to różnych odcieni.

Tak kolor malinowy, czyli karmazyn jako celniej-, 
szy odcień czerwieni był przywilejem szlacheckiej bra­
ci — wszak nawet szlachtę bogatszą zwano karmazy- 
nami. Herb Wielkiego Księstwa Litewskiego, Pogoń 
była również w polu czerwonem- Henryk Walczy, 
pierwszy król polski, stałe według zwyczaju francuskie­
go nosił kokardę biała.

Ten też kolor przyjął sje. natychmiast w Polsce, ja­
ko ogólnonarodowy. Widzimy więc go na sztandarach 
Karola Chodkiewicza, Czarnieckiego, Jana 111. Sobie­
skiego- W ojska" obydwu Sasów i oddziały polskie, t- 
zw. cudzoziemskiego autoramentu używały także białej 
kokardy. Mundury wojskowe są również przeważnie 
koloru czerwieni, a nawet chorągiewki są biało-czer­
wone.

Za czasów powstania kościuszkowskiego obok ko­
kardy trójkolorowej, noszonej celem wyrażenia sympa- 
tyj, ęjja republikańskiej Francji mamy i białą kokardę, 
choć często i sam Kościuszko nosił barwy zielonej, jako 
symbolu nadziei.

Kiedy w roku 1797 generał Henryk Dąbrowski za­
wierał konwencję z rządem lombardzkim, zastrzegł so­
bie, iż krój i barwa mundurów legionistów polskich bę­
dzie zachowywała wygląd umundurowania dawnej 
armji polskiej, a dla wyrażenia wdzięczności Francji 
przyszpilae sie będzie kokardę trójkolorowa.

W następstwie wcielenia Lombardii do rzeczpospo­
litej cisalpińsjdej żądano od legjonów, by te używały 
barw rzeczonego państwa.

Nie zgodzili się jednak-Polacy, mniemając, iż przy­
branie obcej barwy byłoby zaprzeczeniem żądań i dą­
żeń rycerzy leg,jonowych i to wobec wroga. Ko­
ściuszko równiej słał ze Szwajcarii memoriał do rządu 
rewolucyjnego francuskiego, domagając się dla Polaków 

zatrzymania kokardy francuskiej lub wprowadzenia 
koloru biało-czerwonego, jako barwy staropolskiej.

Skoro powstało Księstwo Warszawskie, żadał Na­
poleon, by wojsko Księstwa nosiło barwy francuskie, 
Książe Józef jednak nie zgodził się na to i postawił na 
s wojem; wojsko bowiem przypina kokardy białe; pro­
porce również były przeważnie białe, czerwone i nie- 
IMeskie.

Na posiedzeniu sejmowem roku 1812. kiedy to_ sena­
tor Matuszowie wygłosił Płomienną mowę, licznie ze­
brane w izbie poselskiej panie rozrzuciły kokardy w 
barwach konfederacji barskiej, tj- w kolorach amaran­
towym i szafirowym. Te kokardy przypinali sobie 
wszyscy, tak mężczyźni jak i kobiety, te ostatnie na 
kapeluszach, a nawet dostał ową Król. Sobieski w Ła­
zienkach. Te barwy więc w czasie wojny ludów uzna­
no oficjalnie za narodowe.

Kiedy ustanowiono Królestwo Kongresowe, na za­
sadzie artykułu 156-go ustawy ko n sty tu cy jn e j Króle­
stwa z roku 1815, wojsko polskie, zachowało kolor 
munduru swego i ubiór właściwy i wszystko, co się 
tyczy jego narodowości.

Piechota więc miała barwę 'mundurów granatową, 
artyleria i-jazda zieloną, oficerowie sztabowi granato­
wa z karmazynem obok tego także przyszpilano i ko­
kardy białe.

W czasie powstania listopadowego roku 1830 na 
zalecenie dyktatora Chłopiekiego nosżo.nó szarfy trój­
kolorowe. Powstały jednak i białe 1 biało-czerwone. 
Ta różnorodność wywołała niezadowolenie i liczne pro­
testy. Dowodzono, iż tę rozmaitość barw poczytywać 
będą za dowód istnienia w łonie narodu stronnictw, „iż 
się dzielimy".

Na posiedzeniu też sejmowem z 28 stycznia 1831 r. 
wniosło szereg posłów odpowiednie wnioski co do ko­
kardy narodowej.

Jedni byli za białą, inni za czerwono-białą,' jako 
znakiem, ,,iż orzeł biały w czerwonem polu, jest herbem 
odradzającej się naszej Ojczyzny".

Komisja sejmowa, której poruczono tę sprawę, 
przyjęła barwę czerwono-białą, przedkładane odpowie­
dni wniosek pełnemu sejmowi, który też na posiedzeniu 
z dnia 7 lutego po ożywionej dyskusji uchwalił zna­
czną większością głosów, iż kokarda narodowa ma być 
odtąd tylko czerwono-biała. Koloru białego zupełnie 
zaniechano, jako odznaki poddania i zdania się na łaskę 
zwycięzcy.

Uchwała owa, powzięta przez ostatni prawowity 
rząd narodowy była dla późniejszych pokoleń miaro­
dajna, które też używają wyłącznie barwy czerwono- 
białej.

I dla nas również dzisiaj owa ustawa, mająca także 
za sobą tradycję, jak i powagę heraldyki jest obowią­
zująca. Dr. L, Stofarzewicz.

Próśb a o zabytki muzealne.
Mając, na oku pomnożenie zbiorów muzealnych 

miasta Grudziądza, niżej podpisana Sekcja Muzealna 
T. C. I I  zwraca się do społeczeństwa z prośbą o po­
moc w gromadzeniu zabytków muzealnych, bądź to pre­
historycznych, bądź też pamiątkowo - historycznych 
czy przyrodniczych. Prosimy przekazywać do Muze­
um Miejskiego przy ulicy Lipowej:

1) Przedmioty prehistoryczne, jak siekierki kamien- 
f>e, narzędzia z rogu, kości ze śladami karbów, urny, 
narzędzia, broń, ozdoby z bronzu (zielono oksydowane) 
‘ z żelaza- Znalezionych grobów nie należy wykopy­
wać, ieCz trzeba uwiadamiać Muzeum.

2) Przedmioty z dziedziny przemysłu artystyczne­
go, jak porcelana, moździerze zdobione, żelazka do pra­
sowania artystycznie wykonane, stare zegarki, igielniki; 
skrzynki zdobione, ęs tarą broń, sprzęty i p.

3) Monety stare, oraz nowsze wyjątkowe n. p. ju­
bileuszowe, bony wojenne, szczególnie z polskich miast,, 
bóny używane w obozach jeńców i ,p.

4) Stroje ludowe, koszule i chustki haftowane wzo­
rami lhdowemi, czepce wycinanki, wieńce dożynkowe, 
misy, garnki, dwojaki i kropielnice z motywami ludowe-

rm, jaja wzgl. skorupy malowane, laski pastusze i Sołec­
kie rzeźbione i p.

5) Okazy geologiczne i przyrodnicze, ciekawe ska­
mieniałości. zwierzęta wypchane, owady, rośiiny dla 
herbarjum i p.

6) Fotografię dobrze wykonane, illustrujące zabytki 
architektury pomorskiej, piękne krajobrazy, typy ludo­
we, chaty wiejskie i p

Prosimy przedewszystkiem Zarządy szkól, kiero­
wników wycieczek zbiorowych i uńzędy gminne, by 
zwracały uwagę na wymienione przedmioty i chociaż 
nie każdy zabytek uda się pozyskać dla Muzeum, w 
każdym wyapdku prosimy donosić do Muzeum o rodza­
ju zabytku, miejscowości, wktórej się znajduje i właści­
cielu. który go przechowuje.

Przedmioty prosimy oddawać wzgl. przesyłać do 
portiera „Muzeum w Grudziądzu, uh Lipowa nr. 28.“ 
Do,każdego przedmiotu prosimy dołączyć kartkę poda­
jącą miejscowość, gdzie przedmiot znaleziono lub wy­
konano oraz adres znalazcy wzgl. oddawcy.

Sekcja Muzealna T. C. L. ,
(—) Ks. Lega, prez. (--) Soltnan, sekr. (--) dr. BischófL

Insp. szfeoln. Ossowski.

nasza Poiska cala.
Upragniona wiosna znów rozłożyła lazurowy swój 

namiot nad polską, krainą, poła i łany znów cudownemi 
pokryły się barwami, tysiące skrzydlatych śpiewa­
ków znów wznosi dziękczynne swe pienia ku niebu, a 
człowiek, tchnięty urokiem przyrody, budzi się; urado­
wany opuszcza mury miasta i idzie szlakiem cuda two­
rzącej wiosny, naszej polskiej wiosny.

Oby było jaknajwiecej tych, którzy miłują Boży 
świat, miłując go, spróbowali wycieczek i nieciłby po­
znali choć tylko najbliższe otoczenie, nasze zioła, miej­
scowości ciekawe i zakątki typowe pięknej, dzielnicy 
pomorskiej, ubranej w barwiste szaty wiosenne.

Dosyć, dosyć, w  mieście siedzieć.
Nic nie widzieć, nic nio wiedzieć;
Zaśpiewajmy, pożegnajmy 
Nasz grudziądzki gród.
W góry, w góry miły bracie, 
tani swoboda czeka na cię!

Przecież jesteśmy na własnej ziemicy i winni sobie 
zaznajomić się z otoczeniem naszem; toć słońce majowe 
i urok przyrody clodawają zachęty. Powinniśmy wie­
dzieć, jak w około nas wygląda, czem trudni się lud, za­
interesować się o iie możności wszystkiem, a mianowi­
cie tern, co swojskie, co nasze, co serce rozgrzewa i 
myśl rozszerza.

Czytelniku miły, nie wystarczy, wracając w nie­
dziele z kościoła, lub z okazji jakiej innej uroczystości 
przystanąć na murowanych stopniach przy ratuszu na­
szego miasta i wzrok puścić na majestatyczne fale kró­
lowej rzek polskich, lub z Góry Zamkowej zachwycać 
się krajobrazem po drugiej stronie Wisły, choćby był 
jak najpiękniej słońcem wyzłocony.

Piąć się, ludziom potrzeba,
By wejrzeć oczami do nieba!

Zwiedzenia godne zakątki, nadające wycieczkom 
właściwą treść, to Sartowlce i typowa wieś gburska 
w nizinach (sadownictwo), Radzyń (zamczysko i sta­
rożytny kościół z zabytkami z czasów krzyżackich), 
ruiny pokrżyżackiego zamku w Rogoźnic, resztki zam­
czyska w Pokrzywnic, Kłódka, i Góry Księże, Wełcz 
(plantacje tabaki) itd. itd.

Szanowni czytelnicy, których temat zajmuje* po­
zwolą, źc w duchu wspólnie urządzimy taka wycieczkę 
do Węłeza tuż na pograniczu pruskiem. Punkt zborny; 
przystanek tramwajowy przy Tarpnie, a stąd wyru­
szamy do Nowejwsi. Przystanąwszy na przeciwnym 
końcu wioski, roztacza się przed oczami naszem! ma­
lownicza, dość rozległa dolina Osy. Nader miły to obraz 
w świetle południowego słońca puścić wzrok po łąkach 
i polach doliny ubranei w _odrębne odcienia zieleni, oży­
wionej licznemi wioskami ! rozrzuconemi gospodar­
stwami na obszernej płaszczyźnie, zamkniętej ze wszech

Manka i szkolnictwo.
Z zebrania I .  N. S. W* w Grudziądzu.

W ub. wtorek w gimnazjum żeńskiem pod przewo* 
dnictwem prezesa miejskiego Kola Ks. Rozkwitalskie- 
go odbyło się zebranie T. N. S- W., na którem p. prot- 
Babski wygłosił odczyt .,0 tcorji Einsteina".

jZ odczytu tego otrzymujemy sprawozdanie p. prof. 
Smolicza, nąstępujęcej treści:

„Dużo się mówi o teorii względności Einsteina W 
sprawozdaniach o niej w naszej literaturze naukowej, 
niebogatej w  tej kwestii, z zaznaczeniem, że jest mało do­
stępna dla szerokiej publiczności i trudną nawet dla fa­
chowców, którzy są przyzwyczajeni do ścisłego myśle­
nia, t. j- dla fizyków i matematyków.

Odczyt prelegenta cechowała dowolność założeń. 
W jednem z założeń prędkość jednego z dwóch wzię­
tych układów Galileusza była większą od prędkości 
światła o prędkość drugiego układu (x, — x — ct), cho­
ciaż wiemy, że Einstein udowadnia, że prędkości, więk­
szej od prędkości światła niema i być nie może- Lecz 
prelegent może być wytłumaczony, ponieważ, jak sam 
zaznaczył, nie miał na celu udowodnić prawdziwości 
teorii Einsteina, tembardżiei, że wszystkie teorię mogą . 
być błędne, w dowód czego przytoczył, że widział ka­
pelusz, zawieszony w- 'powietrzu, nie podlegający pra­
wni grawitacji. Wobec takiego doświadczenia nadnatu­
ralnego, co mogą znaczyć wszystkie teorje. Biedne te­
orie naukowe, a z nią i teorja Einsteina.

Dalej prelegent zaznaczył, że ciała kurczą się w  kie­
runku pionowym, pozostając w  naturalnej wielkości w 
kierunku poziomym (nie zaś w kierunku wziętego prze­
zeń ruchu, jak twierdził jeden z jego oponentów), prócz 
tego nie zaznaczył, czy skrót.ten jest pozorny lub rze­
czywisty.

Ale za to obliczał nawet wielkość tego skrócenia 
v 30 kim. sek. ~ l

się pomiar wzoru —  =* ~—r  085 ttwcw;a c 300000 kim. sek. .10000
gdziewmialoodznaczyćprzedkość linjową ziemi, ale niewia­
domo, w jakim jej punkcie. Dalej okazało sie, że aby teorje 
Galileusza—Newtona 1 Einsteina zgadzały się, to potrze­
ba przyjąć v — o, natomiast v — c przyjąć nie 
można,ffdvź mianownik napisanego przez prelegenta wzoru 
Y  i  _  V*

— 2 staje się zerem, " a dzielenie przez<T
zero jest nonsensem. W  pierwszym wypadku, gdy
v — o, niema kurczenia się Ciał. a więc i niema tcorji
Einsteina, lub leż  są dwie jednakowe teorje Galileusza 
i Einsteina, nie przecząc bynajmniej sobie; w drugim, 
zaś przypadku prędkość v (prawdopodobnie nie ziemi), 
nie może równać się c, t  j. prędkości światła* gdyż wte­
dy me miałaby racji teórja Einsteina.

To są główniejsze zarzuty, jakie można uczynić pre­
legentowi, pomijając mniejsze błędy, gdzie prelegent 
wprost mógł się omylić: „errare humanum est", chcąc 
hyc popularnym, prelegent pomijał naukowość w ter­
minologii, przez co dał niejasne określenia oznaczania 
miejsca zjawiska, jak naprzykład na rynku w Grudzią­
dzu, i i  p7 niewyraźnie uwypuklił względność prze­
strzennej odległości, a o czasie zrobił tylko wzmiankę, 
że pojęcie to jest również względne. Mówiąc o geo­
metrii czwórwymiarowej błędnie przyjął czas za czwar­
ty  wymiar liniowy. Dopiero później okazało się t  na­
pisanego przekształcenia tej wielkości zamiast t wyra­
żenie Y—I. ct,.żc można czas zamienić urojonemu jedno­
stkami długości i otrzymać wszystkie prawa przyrody 
w odniesieniu do czwórwymiarowej geometrii.

- >  o SZKOŁA GOSPODARSTWA DOMOWEGO" (prz y 
Państwowej szkole przemysłu ludowego) w Kościerzynie 
jest oddział gospodarstwa domowego, który' otwiera nastę­
pujące kursy;

1. ęzierom łesteczny kurs letni, od 10 czerwca do JO w rze­
śnia, obejmujący warzywnictwo, kw iaciarstw o, iliodo- 
wlę drobiu, gotowanie ł  roboty ręczne.

2. Sześciomiesięczny kurs zimowy, od 10 września do koń­
ca lutego, obejmujący konserwację i przeróbkę w arzyw  
i owoców, gotowanie t  roboty ręczne-

3. Całoroczny kurs gospodarstwa domowego od 10 w rze­
śnia, którego zadaniem będzie kształcenie samodzielnych 
gospodyń i instruktorek gospodarczych.

Oprócz tego Obejmuje każdy kurs wykłady ogólnie kształ 
cące, przedew szystkiem  język polski.

Uezenice znajdą opiekę % wygodnie? urządzonym hiter 
nacie szkoły, miejscowe mogą dochodzić n a^ p u k ę .

jBBjMMjjMjMMM
stron znaczniejsze mi wyżynami, częściowo pięknem! 
pokrytemi lasami.

Doznawszy jak najmilszych wrażeń, rozmiłowany 
obserwator kieruje swe kroki ku Parsku. Przystańmy 
na górze przede wsią, która nosi ślady fortyfikacji & cza­
sów niemieckich po drugiej stronie Wisły otwiera się 
nam sympatyczna panorama, pełna życia., pełna barw: 
na horyzoncie ginie jakby w mgle pas ciemnych borów, 
a przed niemi rozkładają się żółtawe wydmy, spuszcza­
jące się ku żyznej nizinje nadw iślańskiej, pełnej zieleni
i uroku, a w dali odbijają się wieżyce kościołów: to 
Komórsk i Bzowo, gdzie to spoczywają na polskim 
cmentarzu popioły dziadków 'obecnych posityłzicieh 
laskowickich latyfundji, Gordonów, dziś zgermanizo- 
wanej zupełnie rodziny. Krajobraz zamyka na północ, 
z daleka potężnie przedstawiające się Nowe. a na po­
łudnie Grypa ze spiczastą wieżycą miejscowego ko­
ścioła.

Przebywszy dolinę Osy, przychodzimy po krótkiej 
wędrówce z Parska do Zaknrzewa; w obu wioskach 
Jak I w innych nadwiślanych miejscowościach zacieka.,, 
wiają nas stosy skorup ślimaczych. , Otóż mieszkańcy 
łowią ślimaki, które na dnie Wisły w pewnych miej­
scach na stopę grube tworzą warstwy. Po ugotowaniu 
tychże skorupa otwiera się, a, ślimaki, które same w y­
padają, podrzucą się kaczkom i świniom na żer. Gęsty 
zaś rosół, podobny do kondensowanego mleka, również 
dostaje sie trzodzie chlewnej, Mięso jednak karmio­
nych tak zwierząt czuć Dodobno tranem.
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Kilka słw i knmzrińi pirania 
■fścioów prowinejMliiyclL

„ C a v e a n {  c o n s u l e s .  . . .
Dostatecznie znana jest doniosłość wyścigów ala 

cEowu koni oraz dla armji- Niemniej pożadanern by 
było większe zrozumiąnie ze strony społeczeństwa dla 
potrzeb naszych Towarzystw Wyścigowych.

Oczywistem jest, że wobec dzisiejszych warunków 
ekonomicznych musimy ograniczać do minimum wszy­
stkie wydatki niekoniecznie potrzebne i to nietylko w u- 
rzędach, ale i w przedsiębiorstwach prywatnych. Każ­
dy  to zrozumie. Oszczędność ta nie powinna jednako­
woż być tak daleko posunięta, by odmawiać wszelkiej- 
pomocy przedsiębiorstwom, które mniej lub więcej słu­
żą interesom publicznym.

Byłoby niezmiernie pożadanern. aby nietylko Rady 
miejskie, ale i wszelkie inne instytucje i przedsięb. w 
pełnem zrozumieniu konieczności niezbędnej przycho­
dziły Tow. Wyścigowym z jak największą potnocą. 
W ystarczyłoby wzorować się na miastach na Zacho­
dzie. które corocznie Tow. popierają milionowa s u d -  

wencją. Przedewszystkiem przemysł niemiecki, który 
stoi w  rozgałęzionych i najściślejszyen stosunkach do 
miejscowego sportu wyścigowego, okazuje gorące swe 
zainteresowanie corocznem asygnowaniem miljonów- 
Mam przypadkiem pod ręka propozycje mających się 
odbyć w Niemczech kilku wyścigów tegorocznych. Jak­
że szczodremi sa wielkie przedsiębiorstwa przemysłu i 
handlu sąsiadów nLstety w  porównaniu do nasźych.! 
Tak n. p. sam podrzędny tegoroczny majowy meeting 
iWiesbadeńsKt następujące przewiduje dotacje: Fabryka 
papierosów Kreyssel 26 000 mk. niem., drogocenny 
przedmiot honorowy i trzydzieścikilka tysięcy mk. 
miasto Wiesbaden, dwadzieścia kilka tysięcy stowarzy­
szenie hoteli, pensjonatów i sanatorji, firma Otto i Karol 
Henkell nadzwyczaj wartościowy przedmiot honorowy 
stodwadzieściapięćiysięcy mk. niem. itd. itd. Szczęśliwe 
Tow. Wyścigów prowincjonalnych! A cóż dopiero mó­
wić o wielkich hippodramach. W Karlshorst Tow. akc. 
Budowy Automobilów świeżo wyznaczyło coroczną 
wspaniałą nagrodę honorowa i 100 000 mk. (A. A. G-- 
Preis St. Chase).

Jestto tylko kilka zaledwie przykł.. które tembardziej 
a nas przy właściwej propagandzie prasy j zozumieniu 
doniosłości dobrej sprawy dałyby się jeszcze pomnożyć 
wielokrotnie. Oby nie stało się na przekór popularnym 
słowom Sienkiewicza, że „do konia Bóg stworzył Po­
laka. a Niemcowi za karę dał tylko piechotę1'.

Grudziądz w pierwszej jhim posiada poważny prze­
mysł. Z pewnością wiele czynią on dobrego; wiemy, 
że walne zebranie jednego z tutejszych Io w . akc w tym 
rokh 6 milionów przeznaczyło na cele publiczne. Oby 
i  inne poszły przv zamknięciu rocznych bilansów w jego 
siady, a wszystkie przyczyniły się do rozwoju naszego 
Tow. Pomorskiego. Miasto posiadające własny tor wy­
ścigowe, a przedewszystkiem wyścigowe Tow., które­
go Narząd wszelkiemi siłami stara się osięgnać cele w 
tej dziedzinie najwyższe i tak wydatnie pracuie na tem 
polu użyteczności publicznej, winno ze swej strony ro­
bić co tylko m o ż e  dla podtrzymania iego interesów i 
spotęgowania jego rozwoju. '

Kiedy z każdym nieomal dniem wyścigów w  stoli­
cy sport dżentelmeński zdaje się zanikać, tem skutecz­
niej i bezwzględniej powinien bronić się garnizon Cen­
tralnej Szkoły Kawalerii Polskiej przed takiemi widma­
mi! Pamiętajmy wiekopomne słowa generała Rosen­
berga; „Debry wódz dla konnicy jest zawsze rzadko­
ścią, ale szukać go trzeba wyłącznie między prawdzi­
wymi sportsmenami, po za ich gronem próżno o niego 
się trudzić". • -

W  historii zresztą widzimy, iż narody, dla których 
igrzyska pełne niebezpieczeństw urok swój straciły, 
staczać sie zaczynały szybko ku upadkowi. Nie zapo­
mnijmy, że kiedyś o Polaku mówiono: „Syn stepu — brat 
konia." W  kulbace długo było Polakowi najmilej i naj­
bezpieczniej, W  żadnej wówczas okoliczności życia i- 
naczej nie występował jak konno. Na koniu stawał do 
elekcji królów, na koniu walczył z nieprzyjacielem, na 
koniu podrożował, polował, wstępował w  szranki 
igrzysk i gonitw, na koniu odprawiał różaniec". Koń 
witał go wchodzącego w koło rycerskie, niosąc na sobie

Dwa seanse medjumiczue Adama Czerbaka.
Zamieszczamy poniżej sprawozdanie p. dr. Zarn- 

brzyckiego o wieczorach p- Czerbaka, zastrzegając so­
bie jeszcze zajęcie stanowiska w  tej sprawie. Redakcja.

Objawy tak zwanej suggestji. hipnozy i telepatii 
coraz to silniejsze budzą zainteresowanie w  kołach 
wszystkich tych, którzy starają się o całokształcie ży­
cia jasne stworzyć sobie wyobrażenie. Pozatem zja­
wiska te, owiane tajemniczością, nęca wielu ciekawych, 
żądnych sensacji. Nie dziw więc, że sala „Ilotelu W ar­
szawskiego" była na pierwszym i drugim wieczorze 
prof. Czebaka prawie że zupełnie wypełniona.

Właściwe demonstracje poprzedził krótki wykład, 
mający w ogólnych zarysach dać podkład teoretyczny 
doświadczeniom. Pomimo, że na większa część"wy­
głoszonych w nim sądów zgodzić sie nikt nie może, kto 
zna nowoczesną psychologię, nie będziemy się wda­
wali w polemikę, ponieważ nie na to tu miejsce.

Pierwszy seans wypełniły doświadczenia z dzie­
dziny hipnozy. Medjum, które eksperymentator wpro­
wadza na scenę, wpada po skupieniu uwagi w jednym 
kierunku, do którego mu dopomaga monotonny brzęk 
dzwonka, w  stan podatny na wszelkiego rodzaju wpły­
wy suggestywne hipnotyzera — stan „snu hipnotycz­
nego", transu. Sen hipnotyczny różni sie od snu zw y­
kłego tylko tem, że ostatni wywołujemy sami przez 
autohipnozę, jak to opisuje Forel, a „transe" wywołuje 
hipnotyzer przez suggestywne lub telepatyczne wpły­
wy. Dlatego też śpiący tym snem zostaje pod dyrekty­
wą aktywnej części. Po pogłębieniu tego stanu somnam­
bulicznego przedstawia inarn medjum stań katalepsji, 
stężenia absolutnego ciała. Wprowadzone znowu w 
zwykły sen hipnotyczny pokazuje, do jakiego stopnia 
mozliwem jest wzmożenie energii fizycznej w okresie 
magnetycznego skupienia, przerywając rękoma zwarty 
szereg mężczyzn stawiających silny opór.

Ciekawe i rzadko przedstawiane jest doświadczenie, 
t. z w. cofanie się wstecz* somnambulik pod wpływem 
werbalnej suggestji odtwarza okres życia, przeżyty da­
wno. I nie opanowany .iuż przez pamięć i daje szczegó­
łowy opis przeżyć wdanego okresu czasu. Że materiał 
pamięci naszej bogątszym jest mg część ta, którą może­
my obiąć jświadomościa, o tem uczą nas sny i niekiedy 
zdarzenia na jawie wprowadzające nas przez nagle po­
wstałą asocjację w pewien okres życia dawno zapo­
mniany.

„Cofanie się wstecz" wyobrazić więc sobie można 
jako doświadczenie pod wpływem suggestji wyblakłej 
już starej autoiotografji-

Dalsze doświadczenia miały wykazać możliwość 
opanowania zmysłów medium. Po nadaniu odpowie­
dniego rozkazu medjum wrażliwe- jest tylko na wraże­
nia idące od hipnotyzera; słyszy np. tylko jegó głos a 
na wszelkie zapytania innych pozostaję głuchem. Po­
nieważ wiemy dziś, że wrażenia zmysłowe nie powsta- 
ą w „zmysłach" lecz w  mózgu Iw przeciwnym bowiem 

razie nie istniałyby „złudzenia" zmysłowe, np. optycz­
ne) nię jest to żadnem opanowaniem zmysłów, lecz ni- 
czem się nie różniąca od innych suggestja działająca w 
stanie somnambulicznym. Tak samo opanowanie czasu, 
jest nadaniem medjum silnego, telepatycznego poczucia 
długości pewnego okresu czasu, po którem się na roz­
kaz budzi,.

Di ugą część pierwszego wieczoru wypełniły ekspe­
rymenty telepatyczne, próby suggestji na jawie (sku- 
wanie magnetyczne rąk), które dały dowód o istnieniu 
wrażliwości magnetycznej wielkiej ilości obecnych i o 
obecności na sali kilku doskonałych mediów. W pływy 
telepatyczne na umysł medjum pokazały nam całą siłę 
tych tajemniczych oddziaływań na dość daleka odle­
głość (rozpoznawanie osób na sali).

Zapowiedziane jako sensacja „opanowanie funkcji 
serca" nie wytrzymuje ścisłej krytyki. Każdy do-

pierwszy :$apał młodzieńca. Koń żegnał schodzącego 
z tego świata, dźwigając rycerza, który miał kruszyć 
kopię, u zwłok nieboszczyka..

Teraz winno' być hasło wszystkich Tow dżentel­
meńskich wyścigów: „Kto tyje pod broń", aby prze­
zwyciężyć ciężki kryzys tego w  Polsce zaledwie zro­
dzonego dziecka dżentelmeńskiego spo.rju wyścigowe-

/Żaknrzewo leży tuż przy ujściu Wisły, tylko 16 m. 
ponad morzem. Wioskę zasłaniają od północy Góry 
Łosiowie (Bingsberge), dochodzące do 100 m. wysoko­
ści, a tworzące bardzo stronie zbocza do Wisły, co też 
z Góry Zamkowej zauważyć można. Widok z Gór Ło- 
siowycl na Wisłę jest potężny i zarazem wspaniały, 
mianowicie, gdy wicher od północy zmaga się z falami 
wzburzonej rzeki; i zdarzy się, że żaglowce, płynące z 
prądem wody, prawie że z miejsca ruszyć sie nie mogą; 
niebezpieczna to sytuacja. . .

W  roku 1914 zostały Góry Łosiowe silnie ufortyfi­
kowane, a ofiarą tych przygotowań wojennych padła 
cała wioska, około 40 zagród małowłościańskich; lasy 
już dawniej spustoszono 5 to pod okiem pruskiej admini­
stracji rządowej; obraz Gór Ł. przedstawia s g | zatem 
smutnie: Kilka karłowatnych sosn, jałowiec borówiec 
i sassanki tworzą całe bogactwo miejscowej Pory.

Wzdłuż Gór Ł. prowadzi szosa strategiczna do 
Leśniewa (Bingsdorf i Walddorf), gdzie Niemcy ró­
wnież silne wznieśli fortyfikacje. Tu krzyżują się szosa 
strategiczna ze szosą spinającą się na Góry L. w  kie­
runku Wełcza. Stanąwszy na grzbiecie gór, ma się 
wspaniały widok na Wełez, któremu przez Wisłę na te­
rasach zbudowane Nowe sąsiaduje Na krańcach kraj­
obrazu prezentują się rozległe lasy należące do nad­
leśnictwa Jamy. Tam to ciągnie się północna granica 
naszej Ojczyzny. Tam czarny orzeł rozwiera swe 
szpony a chciwe jego oczy złowrogie spozierają ku pol­
skim łanom*

Wełcz to wielka protestancka wieś ze zborem lu- 
terskim ale i ładnym murowanym kościółkiem kato­
lickim, jako dowód na to, że dawniej katolicy tu zamie­
szkiwali, a nazwiska Pitrowskl Bunkowski. Ghibursky 
to dowód dokonanej germanizacji mieszkańców. Wio­
ska znana jest — jak i sąsiadujące okolice po stronie 
pruskiej — z plantacji tabaki na większą skalę. Ze­
szłego roku wynosił obszar uprawiony tabaką około 
300 morgów! Sprzęt był pomimo posuchy dość obfity- 
Do skarbu państwowego wpłynęło bowiem około 30 
iniljonów marek samego cła. Tabakę zaś wywieźli, nim 
sie nasi kupcy spostrzegli, neutralni do W arszawy. 
Wtajemniczeni w szczegóły naszego przemysłu tabacz- 
nego twierdzą, że fabrykanci warszawscy z tabaki we 
Wełczu wyhodowanej wyrabiają wcale nie złe cygaro, 
które jako marka „Non plus ultra" wraca na Pomorze 
jako specjalność dla znawców i smakoszów''.

Hodowla tabaki jest źródłem bogactwa i dobrobytu 
mieszkańców wymienionej ŵ si. a praca jest łatwa, tak' 
że nawet dzieci ią wykonują; hodowla tabaki jest więc 
dodatmm czynnikiem gospodarczym w ogólności. Czy 
nie byłoby zatem wskazane szerszy ogół tak ważną 
społeczno-gospodarczą sprawą zainteresować. Mnie­

mam że podatnej gleby pod uprawę tabaki i gdziein­
dziej nie brak.

We Wełczu urządzimy krótki odpoczynek; pro­
wianty spoczywające w „rukzaku" z pewnością ze za­
pałem wyciągniemy na światło dzienne, bo zgłodniałe 
po podróży ż.ok: dki dopominają się swego; na miejsca

świadczą to coaziennie, jak pod wpływem najmniejsze­
go afektu zmienia się szybko ilość i siła uaerzeń tętna. 
Jeżeli w ięc medjum znajduje się pod suggestja co do­
piero odbytej wyprawy na Giewont, to tylko ta sugge­
stja oddziałuje na nerv£y sercowe i musi na nie odcina- 
ływać. Tu samo dziać się musi po silnem dziaianiu te- 
lepatycznem- Wzmożenie nagłe liczby tętna bez uprze­
dniego suggerowania wycieczki na wysokie gory, jest 
silnem oddziaływaniem mózgu stojącego pod wpływem 
nadanego rozkazu na nerwy sercowe.

Drugi wieczór przedstawić nam miał przelewanie 
sił „magnetycznych" udzielonych medjum przez ekspe­
rymentatora lub zwarte koło magnetyczne na przed­
mioty martwe i demonstrowanie tych sił w stanie ma- 
terjalizjfcji w  ściemnionej sałii

Chciałbym na tem miejscu, nim opiszę bardzo zaj­
mujące zjawiska, wtrącić małą uwagę. Specjaliści ma­
gicy zdają się być zmuszeni do suppouowania istnienia 
osobnego ciała „astralnego" czy „odycznego" obok 
duszy i ciała namacalnego w każdej „jednostce" ludz­
kiej. Balast to zupełnie zbyteczny, jeżeli wyobrazimy 
sobie, że każde indywidjum ludzkie jest zbiornikiem ae- 

.przebranej ilości najróżniejszych sil, nam zupełnie nie­
znanych, które tylko etykietujemy czczemi słowami jak 
elektryczność, św iatło , ciepło, magnetyzm, grawitacja 
i t. d. Istoty tych sił nie znamy; znamy tylko prawidła 
ich działania w naturze. Cóż więc dzjwnego. że siły 
te sposobem, który zwiemy hipnozą lub feieoatją, prze­
lewać się mogą częściowo z jednego lub wielu na wra­
żliwego na nie osobnika, z\yanego medjum, który niemi 
szafować; może według rozkaztf&gromadząc je w so­
bie, przelewając nh przedmioty martwe lub formując z 
nich' zjawiska, czasami prawie zttnełnie zmaterializowa­
ne, widzialne w ciemności j nawet w oświetlen.u. I ta­
kich czynności byliśmy zdziwionymi świadkami.

Ukłucie w pewna cześć figurki woskowej obleczo­
nej „siłą magiczną" medium, spowodowało u tegoż 

^krążenie; bolesne.
Clou wićbzoru stanowił spjms riij^spi&tystyczny 

Grzekąląćych nadejścia duchów przeczulonych okkul- 
tystów, lecz osób krytycznych frzyz\yo wyczekujących 
zjawienia się z?natbrj'ali7atwa,nych tajempyeh sil. danych 
inedjimi z dosyp dużego kolą liiaguŚlicznego. I ukazy­
wać się i fw e ly  błądzące SSscenie ogniki, jakby słabe 
światełka • Ajpklr^wne. ztl^teajfifceS-ie na krótki czas w 
mgławice, przypominającą postać ludzką. Przedmioty 
znajdujące się- na sęcnic, okazywali* czcścifc-wo dosyć 
siiną lewitację.

A rezultat wŃz^tkiego?’ Entuzjaści i żądni synte- 
"ps\ chotńiy stojący na pajęczych -nogach uważają obja­
wy tc wsjgrstkie Ki, aii$lutne dowody istnienia życia 
poąferobov.'cg(B w kształcie przeżywania śmierci w 

identycznej postaci duchowej bez rozkładu. I lotne te 
„dusze" starać sie mają absolutnie, by-.powrócić znowu 
w świat widzialny'przez reinkarnacje. Stad wiara w 
powrotne wcielanie kię dusz Osobnik każdy ma już 
mieć-jswoich poprzednikówww innych postaciach, w któ­
rych już raz żył. i następców w których proces ten od-' 
bywać się będzie £d infinitum

T eorii ta Jest nielogiczną. Każde mdywidium Istnie­
je tylko jako jedność skrystalizowana w jednym cha­
rakterze. Charakter zaś ten zależnym jest od pewnej 
oryginalny kombinacji ^sjł duchowych i cielesnych. Ab­
surdem jest więc wierzyć w to, że „ja" ja$o posiądajacy 
pewną jasno określona indywidualność i tylko przez nią 
będący tym ,ja “, miałbym późnie1 aibo przed laty żyć 
jako np. pewna Dufpynea. Pigwa lub inny stwór ludzki.

Doświadczenia hipnotyczni dowodzą jcdyniepfetnic- 
nie tajemnych sił w jedn om ach. ladzkidf i ich oddziały­
wanie wzajemne. Skonstatowanie tego faktu ma zna­
czenie bardzo wielkiej wagi i yępiyw sw.ń.i zaczyna sil­
nie uwydatniać Av^v;cziedz;nach nauk ścisłych i stosowal­
nych i w praktyce codziennej'. Dr.- Zambrzycki.

go- Bo gdy raz opuszczone tory Wyścigowe będą zmu­
szone zamknąć swe bramy dla braku funduszów, to 
niedługo pług przejdzie po owych pertach, — albo ra­
czej grozi lnu jak świeżo dyskuttfw»no już w  Hali i Ha­
nowerze — przeznaczenie na !3fjjo\viśko dla młodzieży 
komunistycznej.

Pułkownik S t a u i s ł a w B r e z a .
«_ B m a rn , .

są też dwie dość przyzwoite restauracje i mleczarnie, 
ale prawdziwa pomorska mleczarnia. Pokrzepiwszy się 
zwiedzimy kościółek miejscowy, potem udamy się na 
oględziny plantacji tabaki. Warto też ^zainteresować 
się sadami owocowemi.

Sprzęt owoców, mianowicie śliwek jest znaczny. 
Więksi posiedziciele wysyłają owoc beri inkami, a fa­
bryka w pobliskiem Boguszewie przerabia go na powi­
dła i marmelady.

Powrót ż Wełcza jest skąpszy we wrażenia. Po 
drodze zatrzymamy się chwilę w górzystym borze Ie- 
śniewskun, pj-zed nami stoi samotnie i ponuro w cieniu 
olbrzymich drzew leśnych szkoła, budynek najstarszej 
daty, oryginalny, z wielkim dzwonem u szczytu, (które­
go głos przed laty rozlegał się po kniejach okolicznych 
jako znak, by dzieci gromadziły się do pracy szkolnej.

Zbocza gór Ieśniewskich są strome; zbudowana w 
roku 1914 tam szosa w  kilku zasusach (serpentynach) 
sprowadza nas do niziny rzeki Osy. Po krótkiej wę­
drówce przychodzimy do Mokrego, bardzo zamożnej 
wioski; podpada nam ład i porządek gospodarstw miej­
scowych. Przybywszy na pagórki Świerkocina odsła­
nia się zwolna Grudziądz.

Myślą zaś wracamy, żegnając je; 'do
Naszych niw, lasów i pól,

, Gdzie naszych kochanków zachwyty,
Gdzie nasze tęsknoty i nasz ból 
I wjeesuię nasze błękity. ,
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§1 maja 1922.
V " 1   — ....

Wiadomości, bieżące.
h a l e n d a r a ; Niedziela; Wenancyusza m. Wschód 
. słońca 4.58, zachód 8,55. Wschód księżyca 2.54,

zachód 3.6. . '
Sb

TEATR POMORSKI (Strzelnica):
Sobota: ,,MEDAL 3 MAJA" — komedia Kozłowskiego (prem­
iera). ,
Niedziela; ,,MEDAL 3 MAJA“.

Sb
MUZEUM otwarte w środy i soboty od godziny 12 do 

2 , w niedziele i święta od godz. U do 2. .■ .
* o°o

filBUOTEKA I CZYTELNIA T. C. I ,  otwarta w dni
powszednie od godz. 6-—8, dla dzieci w środy i so­
boty od godz. 4—5. - ■ •   .... i

, ób ■'
— **. WIADOMOŚCI KOŚCIELNE. St. kapelan garnizo­

nu ks. Lega otrzym ał czterotygodniowy urlop wypoczynko­
wy, zastępuje go ks- Skorel, kapelan Centr. Szkoły Kaw.

_ —** STOW. MŁODZIEŻY POLSKIEJ odbyło uh. nie­
dzieli zebranie, które uprawnia do nadziei' pomyślnego roz­
woju Stow. Na członków zgłosiło się bowiem kilkunastu 
młodzieńców, i to dzięki nielylko staraniom Patronatu i Za­
rządu. lecz także niektórych gorliwych członków. — Na tern 
posiedzeniu uzupełniono skład zarządu. I tak na propozycję 
ks. patrona K u r  ł a n  d a  p. redaktor R a k o w s k i ,  członek 
honorowy Stowarzyszenia, urząd wicepatrona. Biblioteka­
rzem w ybrany został drh. Aleksander B u c z k o  w s b i, go- 
spbdarzem drli. P aw eł B u s c l n  chorążym drh. Antoni S z k o -  
d o . w s k i ,  a podchorążymi drh. L i n k o  w ą k  i i R o n o w -  
s k i .  Nowy członek drh. N c u m a n n  objął urząd kierow ni­
ka zastępów. Zgłosiło się. też kilku druhów dla uzupełnienia 
kapeli-

W  niedzielę, 21 bin. urządza Stow arzyszenie wycieczkę 
do Mniszka. Zbiórka o godzinie 2-giej po południu przy  pom­
niku u wejścia do lasku miejskiego. — Zaznacza się, iż  obo­
wiązkiem członków jest wziąć w niej udział. Wolno im  tak­
że przywieć z sobą porządnych znajomych młodzieńców — 
nieczlonków.

Z okazji tej w ycieczki złożyli na ręce w icepatróna p. 
K r z y w  i ń s k i  (syn), sporą ilość papierosów (dla członków 
dorosłych) a p- K o t o w s k i ,  ul. Groblowa 5, karmelków (dla 
młodszych). —• Za ' t e  łaskawe dary składam y szan. ofiaro­
dawcom najszczersze: Bóg zapłać!

Równocześnie prosimy gorąco obywatelstwo miejscowe 
o żyęzliw e poparcie naszego Stowarzyszenia mianowicie PP. 
nauczycieli P r-y szkole uzupełniającej, kupców, kierowni­
ków labryk, przełożonych biur i majstrów wszelkich gałęzi 
■rzemiosła o zachęcanie swych młodszych pracowników i ucz­
n i do wstąpienia w szeregi naszego Stowarzyszenia.

' ' ,  v ">: ■ Z a r z ą d .

"Spotkamy się w Teatrze Pomorskim na 
wesołej satyrze p. t. „Medal 3 nmja“.

OD ADMINISTRACJI STRZEMIĘCINA otrzym uje­
m y pismo, w któreni zaw iadam ia ona za  naszem pośrednic­
twem obywatelstwo i wojskowych, że droga do W isły od 
ulicy Chełmińskiej prowadzi tylko bezpośrednio za cegielnia, 
natom iast nie ma jej przez Strzemięcin I należące doń zasiane 
pola-

—** PIERWSZA LEKCJA STENOGRAFJI POLSKIEJ
odbędzie stę w poniedziałek o godzinie 7-mcj wieczorem w 
Seminarium Nauczycielsktem, parter na prawo, 1! klasa.

—** g w a ł t u  NA 6-LETN1EJ DZIEWCZYNCE : dopu­
ścił się 25-lętni Franciszek Chyliński z Grudziądza, żonaty. 
Zbrodniarzem zajęła się  policja kryminalna, która go odsta­
wiła do aresztu.

R mcSh i©WffHS*EYSlw.
--* *  ZEBRANIE KONSTYTUCYJNE Pomorskiego Zw ią­

zku Hodowców konia zimnokrwistego. Łącznie z walnerh 
Zebraniem Pomorskiego Związku Hodowców konia szlachet­
nego półkrw i w środę duia 30. 5. b. r. odbędzie stę w tym 
samym dniu ogodz. 7-mcj w Grudziądzu w hotelu „Królewski 
Dwór“ zebranie konstytucyjne Pomorskiego Stowarzyszenia 
Hodowców, zimnokrwistego bonia, na które interesentów  nt- 
iiiejszem zapraszamy.

P a r z ą  d e k  d z i e n n y :  1) Zagajenie posiedzenia przez
Pułk. Donimirskiego; 2) Zatwierdzenie statutu; 3) W ybór 
Zarządu; 4) Wolne glosy.

Pom orska Izba Rolnicza 
(—) Dr. Esdcn-Teinpski, prezydent.

Z Pomorza.
— TCZEW.  (Sekcja dozorców, pom, dozorców prze- j 

Wodo w i robotników telegraficznych P. Z- K. przy Zarządzie 
O k rę g o w y m  F. Z. K- Gdańsk, która u tw o rz o n a  została na 
odbytem zebraniu p pw . wymienionych dnia 14 maja b. r. w 
Tczewie, zbornym punktem Tczew, w z y w a  wszystkich fa ­
chowych zainteresowanych kol. Dyrekcji Gdańsk pod swój 
sztandar, o ile jeszcze w szyscy nie p rzys tąp i l i .

Głownem tiaszetn zadaniem będzie dotychczas lekceważo­
na wartość prac naszych w prawdztwem świetle przedsta­
wiać, i o odpowiednie wynagrodzenie we .wyższem stopniu 
słusznie się domagać-

Wszelkie zgłoszenia prosim y skierow ać pod adr. „Za­
rząd Sekcji dozorców, pom- dozorców przewodów i robotni­
ków telegraficznych P. Z. K., przewodniczący Szulc, Pelplin, 
stacja kolejowa, lnb zastępca przewodniczącego Jurczyńskń 
Nadzór IŁ Tczew.

Grajewski, sekretarz — Szulc, przewodniczący. _
Sikora, członek Zarządu Okręgowego P- Z. K, Gdańsk- 
—.*■* STAROGARD. (Plaga cyganów.) Już od dłuższego 

czasu włóczy się w powiecie naszym od wioski do wioski 
jedna i ta  sama banda cygańska,, koczując noca w lasach 
i myszkując sobie. Ze względu na wielkie niebezpieczeństwo, 
jakie powstaje stąd dla lasów fiskalnych i prywatnych, gdy 
£dy te bandy w iesle gotują i ze względu na kradzieże, na­
leżałoby tych pasożytów przymusowo zaprząc do robót pu­
blicznych. W  każdym razie trzebaby stale dodać im anioła 
stróża w postaci żandarma, któryby ich na krok nie odstą­
pił, a niezawodnie w. 24 godzinach wyniosą się poza granice
**pwjała*

—* SZWARCENOWO. (Złote w esele). — W  niedzielę, 
dnia 14-go bni. obchodził tu wielce szanowny Ignacy Ruc>n- 
ski, wraz z  swą godną małżonką Marją uroczystość złotego 
wesela. Na intencję Jubilatów odprawił miejscowy ksiądz 
dziekan Dobbek, o 8-mej godzinie zrana mszę św. z błogo­
sławieństwem i odpowiednią przemową. Podczas mszy św. 
przystąpili Jubilaci do Stołu Pańskiego, dziękując w pokorze 
Dawcy wszelkiego dobrego, za doznaną łaskę. —

Później odliyła się uroczystość domowa przy udziale li­
cznej rodziny Jubilatów', jako i gości których Jubilaci przyj­
mowali z staropolską gościnnością. Podczas uczty przemó­
wił czcigodny ksiądz dziekan w podniosłych słowach, życząc 
Jubilatom dalszego błogosławieństwa Bożego, wniósł równo­
cześnie toast na ich cześć. Nastąpiły też życzenia i toasty 
ze strony rodziny.

Po odbytych przemówieniach t toastach bawiono sie o- 
choczo aż do rana. Sędziwym Jubilatom życzym y również, 
by w czerslwem zdrowiu, doczekali się brylantowych godów 
małżeńskich.

—-** CHOJNICE. (Przychwycenie włamywacza). P o li­
cja tutejsza przychwyciła nareszcie osławionego złodzieja i 
włamywacza,, który już dwa razy umiał zwiać z tutejszego 
w ięzienia policyjnego. W  kajdanach przyprowadzono go z 
powrotem do celi, z której raz umknął wąskim zupełnie o- 
tworem nad oknem, jak węgorz, wydobywszy dla przesunię­
cia głowy 3 cegły.

—** GN1EWOWO (powiat weiherowski). Piękny do­
wód miłości ku rełigji naszej św iętej i głębokiego przyw ią­
zania do Królowej Niebios dali sekretarz leśny p. Kręćki I za­
cna jego żona, postawiwszy Z pozwoleniem nadleśnictwa w 
ogrodzie -swoim tuż przy drodze śliczną grotę Matki Boskiej. 
W  niedzielę odbyło się poświęcenie tej groty przez naszego 
proboszcza, ks. W iczanowskiego z Redy przy licznym udzia­
le mieszkańców naszej wioski i dalszej okolicy. W przemó­
wieniu swojem podniósł ks. proboszcz szlachetność tej m y­
śli Państw a Kręckich, którzy nie szczędzili ni kosztów ni 
trudów, aby naszą miejscowość upiększyć tym pomnikiem, 
wskazującym drogę do tej, która jest ucieczką naszą w  smu­
tku i utrapieniu. Niechże w ięc  odtąd będzie ta piękna gro­
ta przytułkiem i schroniskem i  punktem zbornym w szyst­
kich smutnych, stroskanych serc.

Z całej Polski,
—** POZNAŃ. (Komisja odznaki pamiątkowej wojsk 

wielkopolskich), wydawanej za przynależność wojsk wielko­
polską ma zamiar zlikw idow ać swoje prace w terminie do 
J. 10. 1922 r. do którego to terminu muszą być odebrane w szy­
stkie przyznane dyplomy V legitymacje. Wobec powyższego 
należy przedłożyć wnioski ostateczne do 13. fi. 1922 r. do se­
kretariatu komisji odznaki pamiątkowej wojsk wielkopolskich 
w Poznaniu, koszary czerwone' przy  ulicy Solnej pokój nr. 
55. Po upływie wyżej wymienionego terminu dalsze wnio­
ski nie będą uwzględnione.

__>■* OSTRÓW. (Zasądzenie świętokradców.) W e w to ­
rek stawało przed tutejszym sądem okręgowym 9 oskarżo­
nych o ograbienie kościołów w Szczurach i Odolanowie, gdzie 
dokonali św iętokradztw a, rażbiiaąc tabernakulum i  skradli 
kielichy, zaś hostie rozrzucili. Kielichy skradzione sprzedali 
ŻydowL Pozatem dokonali oni szeregu większych kradzie­
ży. Zbrodniarzy zasądzono: Kwietniewskiego Leona na 15
lat, Galewsktcgo Edmunda na 10 lat, Hoffmana P io tra  na 5 
lat, Kwietniewskiego Mariana na 4 t pół lat. Janiszewskiego 
Jana na 5 i pół lat Ciężkiego więzienia. Gniewską Emilie 
skazano na 8 miesięcy więzienia, a Michała Antczaka na 1 
rok. Jednego oskarżonego uwolniono.

—■** KALISZ. (Za unikanie służby wojskowej). Nosen 
Blach z Kalisza, urodzony w r. 1902, wyjechał w maju 1920 
roku za granicę przed inwazja bolszewicką i poborem tego 
rocznika. Pow rócił zaś w r. 1921 po zakończeniu wojny i 
zgłosił stę do P- K. U. Zaskarżono go do sądu okręgowego 
kaliskiego, który go jednak uwolnił. Ale prokurator zaape­
lował i sąd apelacyjny skazał Nusena Blacha na 3 lata wię­
zienia. polecając aresztow ać go zaraz po wydaniu wyroku. 
(Pr. ż.).

__•* WARSZAWA. (Przejechani przez pociąg). Oncgdaj 
w nocy pod Jabłonna pociąg na przejeździć zdruzgotał wózek 
z mlekiem, przycżem ponieśli śm ierć na miejscu Ftlip Domb 
ski i J. Kwartowicc. Aresztowano dróżnika, który nie zam­
knął rampy.

C iM a w ie  Pslskieis Towarzystwa 
s - s *  Czerwonego Krzyża —

otrzymują przy zakupie towarów

5°!« rabatu
w' następujących składach:

Marja KUngowa, skład tytoni i cygar, Forteczha 3 
B olesław  Bieńkowski, skł. tytoni i cygar. Strzelecka I,a 

Sabina Krzemińska, salon mód, Forteczna 3 
= = = = =  Hoteł W arszawski = = = = =  

Restauracja Hotelu W arszawskiego .-. 
Cukiernia Ziemiańska, ul. Józefa W ybickiego 21*

W wymienionych składach, przyjmuje 
się wpisy na członków P. T. C. K.

Członkowie dożywotni 5000.— marek jednorazowo 
„ zwyczajni 100.— „ rocznie.

Każdy Palak (h Uk-M j M s  f. I t  I

— WARSZAWA.  (Świętokradztwo). Przed kilku 
dniami kościelny ,w, Gołyninie wszedłszy zrana do kościoła 
zastał drzwi od zakrystji wyłamane, a obok leżącą oś od 
wozu, która posłużyła zbrodniarzowi do wyważenia drzwi.
Po sprawdzeniu okazało, się, że brak różnych rzeczy ko­
ścielnych na sumę przeszło 3 i pół miljona marek. Złodziej, 
lak stwierdzono, dostał się  do kościoła wieczorem, w zią­
wszy z sobą oś, a po dokonaniu kradzieży wyłam ał drzwi od 
zakrystji i .wyszedł. Dochodzenie policyjne ustaliło, że kra­
dzieży dokonał dezerter 32 pułku piechoty, Aleksander S trzał­
kowski, oddawna poszukiwany za różne inne przestępstwa.
Za świętokradzcą rozesłano listy  gończe. Część rzeczy, Wj 
tei liczbie puszka od komunikantów, zostały odebrane od pa­
serów.

—** SOSNOWIEC. (Zamach na świadka). W sądzie o- 
kręgowym w Sosnowcu rozważano proces rodziny Cucha- 
nowskich z Dąbrowy, oskarżonych o rozpowszechnianie fał­
szywych 1000-markówck. Gdy sąd wydał wyrok skazujący, 
jeden z tej rodziny wyjął rewolwer i usiłował wystrzelić w  
świadka, będącego (ainym agentem. Udało się jednak w yr­
wać rew olw er i niedopuścić do wystrzału.

—** LWÓW. (Zabiła sw e nieślubne dziecko). Przed są­
dem przysięgłych stanęła jako obwiniona o dzieciobójstwo 
18-letnia Ewa Cencora. Ew a C. w dniu 3 marca 1922 zanie­
chawszy wezwać pomocy, odbyła poród, poczem w myśl 
aktu oskarżenia miała udusić swe nieślubne dziecko. Obwi­
niona na rozprawie z  płaczem tłumaczyła się, że rzeczyw i­
ście udusiła dziecko w ziąw szy je za szyjkę, iecz uczyniła to 
przypadkowo — niewiedząc jak się obchodzić z dzieckiem, 
Sędziowie przysięgli 12 głosami, zaprzeczyli pytanie co dc 
winy, wobec czego trybuna!, w ydał wyrok uwalniający.

—** STANISŁAWÓW. (Piękny zapis). W kwietniu u- 
marł tutaj zastępca wojewody stanisławowskiego, Leopold 
Popiel, który cały majątek, około 10 000 000 mk. zapisał na 
utworzenie stypendium dla młodzieży szkół wyższych i śre­
dnich. r

Ze Świata.
Niemcy przysposabiają ochotników w lotnictwie. Z Kwi­

dzyna donoszą o utworzeniu tam nowego związku niemiec­
kich lotników. Związek ten ma przysposabiać ochotników w 
lotnictwie -i urządzać od czasu do czasu loty na wzór lotów 
bojowych oraz lotów obserwacyjnych. (AP)■

Skazanie szpiegów rosyjskich w Łotwie. Toczący się 
w Rydze proces przeciwko 11 szpiegom rosyjskim został za­
kończony. 5 oskarżonych skazanych zostało na śmierć przez «
powieszenie, reszta otrzym ała karę więzienną od 10 do 15 
la t- Rząd sowiecki zaproponował rządowi łotewskiemu w y­
mianę skazanych szpiegów na kilkunastu trzymanych w wię­
zieniu rosyjskich zakładników. (AP).

Proces morderców Erzbergera, Sprawa Rillhigera, oskar 
żonego o wzięcie udziału w morderstwie Erzbergera, bę­
dzie rozpatryw ana na początku czerwca. Miejsce pobytu 
innych morderców nie. jest dotąd wiadomcm. (POLP.).

Przeciwko drożyźnie mieszkaniowej. 28 tys. mieszkań­
ców Chicago postaiiowło spędzć lato w lasach na znak pro­
testu przeciwko drożyźnie mieszkaniowej. (POLP-).

S P O R  T.
Nadzwyczajne zebranie O. P. N. „Sokół" odbędzie się  

dziś "w sobotę, dnia 20 bm. o godzinie S-mej wieczorem w lo­
kalu pana Domtntkowskiego ul. Strzelecka. Tamże będą stę 
co sobotę odbywały pogadanki i przyjmowanie członków.

Drużyny ćwiczą co środę i piątek od godz. 6-tej do 8-mej 
w koszarach W ładysław a Jagiełły, boisko 65 P- P.

Kierownik O. P. N. ,,Sokół”, Urbaniak.

Publiczne popisy lotnicze.
Staraniem Komisji Sportowej D. O. K. VIII. w dniu 

28 maja br. o godzinie 16 (4 po poi-) odbędą się na lotni­
sku w Grudziądzu popisy lotnicze Wyższej Szkoły Lot 
z następującym programem: 1) Wzloty grupowe; 2)
Wzloty akrobatyczne; 3) Strzelanie do celu z samolotu;
4) Walka powietrzna; 5) Skoki .próbne ze spadochro­
nem; 6) Wzloty pasażerskie; 7) Zabawa lotnicza.

W eso ły  k ąc ik .
,,W szkole po odjeździe ministra".

Nuczyciel do ucznia: Leosiu czy byłeś wczoraj ua soptkaniu
p. Ministra?

Uczeń: Tak jest pan’e profesorze.
Nauczyciel: co możesz o idm powiedzieć?
Uczeń: nic złego panie profesorze.

Nadesłane.
—»* KONCERT. Restauracja ,,Ogród Pałacow y" Przy 

ulicy Strzeleckiej 15/16 urządza w niedzielę 21 bm. w połu­
dnie od godziny 12 pierwszy koncert. Bliższe szczegóły \y 
ogłoszeniu.

—** W NIEDZIELĘ, o godz- 5-tej otwiera swój wspa­
niały ogród „Hotel W arszawski" który dla uprzyjemnienia
pobytu swym p. t. Gościom zaangażował muzyczny zespół 
koncertowy złożony z 8 osób. W stęp na koncert bezpłatny, 
A więc:...

„Tanio, modnie i wygodnie" 
na śwtężem powietrzu każdy może spędzić mile czas!

—1** TEATR CZARODZIEJSKI mistrza sztuki czaro* 
dziejskiej, iluzjonisty i sp iryfysty Bosko odbędzie się w nie­
dzielę i w poniedzałek wieczorem o godz. 8-mej w sali ho­
telu W arszawskiego. W poniedziałek po południu o godzinie 
3 i pół przedstaw ienie dla dzieci i wojslia po cenach zniżo­
nych,.-— Szczegóły, w ogłoszeniu,.



G Ł O S  P O M O R S K ! 14 mąta 1922

TyIko do 25  maja przyjmują
— Miary m etryczne w  Polsce. Na posiedzenia komisji 

skarbowo-budżetowej uchwalono przedstawić Sej­
mowi projekt ustaw y o wprowadzeniu w Polsce m iar m etry­
cznych. Przym us używania tych miar dla handlu detalicz­
nego będzie obowiązywał od 1 stycznia 1923 r. dla handlu 
hartownego od 1 stycznia 1924 roku.

R 0 L I 3 1 C T W 0 .
— Kto korzysta z  reformy rolnej? „Glos Narodu" dono­

s i:  Jeden z naszych korespondentów, nawiązując do napa­
ści ,,P iasta" na p. Dmowskiego (za to. że p. Dmowski kupli 
20 morgów ziemi z pałacem w Poznańsktem, złożywszy 200 
tysięcy marek zadatku), donosi nam: W  żyw ieckim  powie-

f  cie rozparcelowano obszar dworski. Nabywcami folwarków 
są: dr. Ł ą c k  i, prezes Okręgowego Urzędu ziemskiego w 
Krakowie, P!. L i s i c k i ,  agitator-piastowiec, p. K a n i a ,  
miljoner-piastowiec, i p. B a r c i k ,  prezes Rady Ludowej 
Piastowców. k tóry  przytem, jako członek Komisji ziemskiej, 
Wszystkich swoich krewnych osadził na gospodarstwach.

Nabywanie folwarkowi nie jest oczywiście przestępstwem 
t  nie stawiam y p. Łąckiemu zarzutu, żc i o sobte nie zapomi­
na przy reformie, ale faktem Je s t, że coraz częściej przycho­
dzą wiadomości ze wsi, iż jak osławiona ..odbudowa", tak  i 
reforma staje się nowym monopolem piastowców.

P R Z E M Y S Ł .
— Zapotrzebowanie na towary w Rosji. Ze spra­

wozdań nadeszlych do Berlina o handlu południowej 
Rosji x Włochami można wywnioskować, że sa poszu­
kiwane w Rosji: artykuły żywnościowe, odzież z jak- 
najskromniejszeg-o materiału, obuwie proste, ciężkie i 
solidne dla mężczyzn., kobiet i dzieci artykuły domowe 
z żelaza, blachy i innych nieszlachetnych metali towa­
ry  szklane i porcelana jak najprostsze, najzwyklejsze 
kapelusze i czapki z wełny, bawełny, oliwa, zioła lecz­
nicze, medykamenty, zwłaszcza olej rycynowy, migda­
łowy, chinina, brom i jodyna, maszyny, rolnicze, narzę­
dzia dla rzemieślników itd.

— Organizacja przemysłowców, pomorskich w Toruniu* 
Tow arzystwo to  urządziło 10 maja pierwsze walne zebranie, 
•w którem uczestniczyło około 50 przemysłowców z Torunia 
i okolicy. Przew odniczył p. inżynier Rybiewski. Sprawo­
zdanie z  dotychczasowej działalności tyrncz. zarządu przed­
stawił p. nżynier Broda, poczem odczytano projekt Statutu 
tow arzystw a, który jednogłośnie przyjęto, jako w zupełności 
odpowiadający programowi tow arzystw a. Nfezbyt bogate w 
cyfry sprawozdanie kas wykazało, pomimo znacznych w y­
datków  związanych z pracą organizacyjną nadwyżkę 10 909 
marek.

Do nowego zarządu zostali wybrani pp. inż. Broda, Bąk, 
inż. Chrzanowski! Konkolewski, Pentlinowski, Rabski, Ro- 
iszak, inż. Rybiew ski f Stefanowicz.

Stosownie do odpowiednich paragrafów statutu1 tow a­
rzystw o otrzym ało nazwę ,-Związek przemy słowcóWi Pomo­
rza", co jasno wskazuje że pragnie zrzeszyć iw| swych ra ­
mach w szystkich przemysłowców Pomorza. Wszelkich in­
form acji o tw orzącej się  organizacji i .warnnkach przystą­

p ie n ia  do  niej, udziela sekretarz związku, p. Jan Gronkiewicz 
(Toruń, Szopena! 20).

P R A Ć  A .
V— Emigracja zarobkowa do Austrii Państwowy Urząd 

, pośrednictwa pracy w Oświęcimiu poszukuje robotników rol- 
' r.ych.. a głóWnie robotnic rolnych na wyjazd db Austrji

listonosze  przedpłatę na Glos Pomorski na m iesiąc czerwiec.
Urlopy dla pracowników* Sejm uchwalił dnia S Nowości wydawnicze.

0  Ukazał się  numer pierwszy „Przewodnika Chrzęści.16 bm. ustawę, regulującą urlopy dla pracowników, za­
trudnionych w  przedsiębiorstwach przemysłowych i 
handlowych. Zasadniczy punkt ustawy brzmi:

„Pracownicy, zatrudnieni na mocy umowy pracy 
w przemyśle, górnictwie, handlu, biurowości, komuni­
kacji i przewozie, szpitalnictwie, instytucjach opieki 
społecznej i użyteczności publicznej, oraz w  innych 

zakładach pracy, choćby na zysk nieobłiczonych a za­
trudniających pokrewne wymienionym kategorie pra­
cowników najemnych, niezależnie od tego, czy wszel­
kie. te zakłady prący są własnością prywatna czy pań­
stwową czy też organów samorządowych z wyjątkiem 
pracowników przedsiębiorstw sezonowych, w których 
praca trw a krócej niż 10 miesięcy w roku, mają prawo 
korzystania co roku z płatnego urlopu.

Zakłady przemysłowe rzemieślnicze, zatrudniające 
czterech lub mniej pracowników, nie podlegają przepi­
som niniejszej ustawy".

Po roku pracy bez przerwy uzyskuje się prawo 
urlopu 8-dniowego, a po trzyletniej pracy urlopu 15- 
dniowego. Pracownicy niżej lat 18, tudzież kobiety po 
roku pracy korzystają, z  wypoczynku 14-dniowego. To 
samo odnosi się do terminatorów i uczniów w  przed­
siębiorstwach zatrudniających naw et' do czterech pra­
cowników. Pracownikom, pracującym umysłowo, za­
trudnionym w  handlu, przemyśle i biurowości po pół­
rocznej nieprzerwanej pracy należy się urlop dwuty­
godniowy, a po rocznej — jednomiesięczny urlop pła­
tny nieprzerwany. Czas stracony Wskutek choroby, 
nieszczęśliwego wypadku lub służby wojskowej, nie 
wchodzi w  rachubę przy oznaczaniu okresu urlopów.

Pobory mają bye wypłacone w normalnej wysoko­
ści. Co do kolejności pracownicy mają prawo porozu­
mieć się między sobą. W  okresie od 1-go maja do 30-go 
września winno korzystać z uiiopów conajinniej 50 pro­
cent pracowników. W  razie potrzehy ministerjum o- 
chrony pracy może ustalić stosunek procentowy w in­
ny sposób.

2a niestosowanie się do ustawy grozi kara grzy­
wny do 50 000 marek pplsk lub aresztu do miesiąca. 
Ustawa wchodzi w życie z chwilą jej ogłoszenia.

— Czas p ra c y  w tartakach. W „Dzienniku Ustaw" 
ogłoszono rozporządzenie, którego mocą zezwala się- 
na pracę w  tartakach w porze nocnej i utrzymanie ich 
w  ruchu bez przerwy w ciągu 6 dni tygodnia przez 
wprowadzenie trzeciej zmiany: pracowników.

Czas pracy poszczególnych pracowników winien 
wynosić w/ dni powszednie 8 godzin na dobę, w  sobo­
ty 6 godzin na dobę, a  ich odpoczynek niedzielny winien 
conajmniej trwać 24 godziny co tydzień.

Zezwolenie na wprowadzenie pracy na 3 zmiany 
w poszczególnych tartakach wydawać będzie inspektor 
pracy właściwego obwodu po przedstawieniu zaświad­
czenia organów minist. robór publicznych, że wydanie 
takiego zezwolenia potrzebne jest ze względu na . odbu­
dowę kraju. \

   — — — —

fańskiego", pisma wydawanego z polecenia Komisji Organi­
zacyjnej Chrzęść. Nar. Stronnictwa P racy  przez ks. St. AC 
damskiego.

Treść jego jest obfita i nader urozmaicona. Pismo to za­
w iera bardzo wiele praktycznych rad i  wskazówek dla kio* 
równików kół, podaje gotowe wykłady* informuje o działal­
ności politycznej klubu poselskiego, zaznajamia czytelnika 2 
literaturą chrześctiańsko-społeczną- Publikacją na czasie, f 
nader pożyteczna.

Polecamy ją gorąco uwadze czytelników,- Cena Zeszytu 
m arzec i kwiecień 420 mk. Do nabycia .w1 księgarni Społecz- 
nej, Poznań, Skarbowa 12.

O  Solidaryzm duchowy i  ekonomiczny — miesięcznik po­
święcony napraw ie Rzeczypospolitej, i odrodzeniu ludzkości. 
— Nr. 1 — Rok 1. — Poznań 1922. — Jeszcze jedno czaso*/'-, 
pismo traktujące o wszystkiem, które postawiło- sobie za za- 
danie nierozwiązane zadania ,.chwytać w lot i — rozwiązy, 1 
w ać“. Ma sie to dziać na drodze praw dy czynu i dobra,

- Nr- pierwszy, na: którego treść składają się artykuły p. i :  
Nowy łan (credo w ydaw nictw a); Nowoczesny handel ży ­
wym towarem ; Źródło zła; Zygmunt Krasiński; Solida­
ryzm ekonomiczny w praktyce; Przegląd polityczny — nosi 
na sobie charakter wybitnie, publicystyczno-dzienniikarskt a 
nie jakby się spodziewać należało po miesięczniku — na­
ukowy.

Ponadto całość szpecą .dw a nieudolne wierszyki1, które 
nie mają z poezją nic wspólnego, są nim i: „Legiony Duciu 
Świętego" p. J. Syrokomli — Syrokomsktego i „Pieśń przy. 
szłości" (wyjątek) p. M. Bończy.

Redakcja ..Solidaryzmu" spoczywa w rękach p. Wacława 
Bojomira-Mileskiego.

Mimo, że z duchem ii intuicją ..Solidaryzmu" zgodzi się 
każden Polak-chrześctjanin, jednak niski jego a pełen pre­
tensjonalności poziom nie zjedna mu wielu czytelników, chy­
ba że pogłębi on swą treść t ściślej ujmie formę jej wypowie­
dzenia. Czekamy na nr- 2-gi. — S z p a k .

0  Inż. Gustaw M okrzycki: „Rzut oka na współczesna 
lotnictwo". Skład główny „Lot" W arszawa — Wspólna 19. 
str. 32 mapka. Cena 220 mk.

Broszura niniejsza stanowi treść odczytu wygłoszonego 
w Stowarzyszeniu Techników w  Bydgoszczy.

Rozpoczynając od krótkiej charakterystyki różnych spo­
sobowi wznoszenia się w powietrze, p. inż, Mokrzycki zwraca 
uwagę, że Polska znajduje się w wygodnetn położeniu geo- 
graficzno-lotniczem. lecz zam iast w ykorzystać to sami — cz< 
kam y aż Niemcy uruchomią szereg połączeń powietrznych 
porhiędzy Europą zachodnią a Rosją — z pemuręciem nasze- 
go kraju.

Przechodząc do obecnych zadań lotnictwa polskiego,_ au,-. 
tor podkreśla potrzebę propagandy, którą podjęło czasopisma 
,,Lot‘\  a którą rozwinąć należy w. ten Sposób, aby .wciągnąć 
w  nią w szystkich — nie tylko fachowców, — lotnictwo^ jako 
zabezpieczenie naszej niepodległość! musi być poznane t  po­
pierane przez wszystkich komu ta  niepodległość jest droga.

O  Nakładem lwowskiej spółki akc. „Atlas" ukazały się 
mapki widokówki w opracowaniu T< Zielińskiego: 1) Jawo­
rzyna! i T a try  Spiskie; 2) Polskie Kresy południowe na S p i­
szu. Obydwie mapki są: udatnte fwykonane .wobec czego go­
dne' rozpowszechnienie tch. Cena za! stuke 50 mk.______

Drukarnia Pom orska Tow. Akc. Grudziądz.
Za redakcje: Izydor Średzki

• E L I Z J U M *
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CODZIENNE KONCERT
od 6—11, w niedzielę od g. 3-ciej

Plerwszonąine ciastka i torty
Ciepłe i zimne potrawy 
o k a ż d e j  porze dnia. 

S m a c z n e  o b ia d y  200  mrk.
0  łask, poparcie uprasza

w  z .: Zielazny.
1 690 ____ _______________

Biegła steBitypistka
władzająca językiem polskim i niemiec­
kim tak w słow ie jak w  piśmie natych­
miast poszukiwana. Zgłoszenia z 
krótkim życiorysem i  odpisem świa­
dectw uprasza się przesłać do [1705

faziser Sisimsiesellssliafi m. li. H.
Biuro budowlano-instalacyjno 

C Srudziąds, P lac 23. Stycznia 18.

8 * ” utezń 1
 [ataiSBtów

d o  w s z y s t k i c h  k ra jo w y c h , i  z a g r .

K g a z e t
od rana 7-mej do wieczora 10*tej godz. 

założony

I C. B. „Expr@ss$fi 1911
I  Bydgoszcz
|  Oisiro cglBSzeti \ M m m  gazd
(§ Telefon 800, 799, 655.

Branża tytoniow a!
Pierwszorzędne samodzielne zastępstwo 
na Grudziądz i część Województwa Po-' 
morskiego, świetnie zaprowadzonej fabryki 
za odpowiedniem wynagrodzeniem do 
odstąpienia. Zgłoszenia od poważnych 
firm lubosób,rozporządzaiących większym 
kapitałem i odpówiedniemi ubikacjami 
pod No. 1899 do eksped. Głosu Pomorsk

0
ffroskonafym

środkiem przeciw
6»6 renatyzHiwi

imismm j 0$  t l  minami*

» E i b e t a  -  S t a w o l i ł «
według przepisu Dr. Kociatkiewicza 
———— _ w  W a rs z a w ie  = = =

który w kożdef aptece nsbyć możno.
Nie pozwolić sobie wmówić, że 
inne środki taksamo działają.

W ytw. cfiem. teefon. „Emheta“

B-cia Barałiiewicz i S-ta
Toruffi, Łazienna 28. Telefon 716. 
Hurtowe Klimek i S-ka ul. Kwidzyńska

Części rezerwowe
Ib kosiarek trawy i zboża

w wie lk im  wyborze 
na składzie i polecają

bila i Rtulff, ftufcadz
Fabryka maszyn przy dworcu

1697 ,

Z świeżego transportu polecam
k red ę, g ips, tfariby, M ej, Sbaj®e, 
i a k i e ^ y ,  k a m i e ń  m ^d S aau ^ , waff- 
falircę, kw as i a tn m ia k .
Drogerja pod Koroną
L eon R yckfe^s OrudzIgllZ lit. E ta  10

P e s a d f

H e b l a p k i
dobrze utrzymane ewentu­
alnie z narzędziami kupuje 
P r z e m y s ł  D p z e w n y  ie i9

Hermann Schlitt, Czersk
Pomorze®

Malarzy
i 1696

ciiłopw nticr
poszukuje natychmiast 
P . M a rs c h le r ,  mistrz 

m alarski Grudziądz.
mego składu to-Dla

warów żelaznych poszu­
kuję zaraz lub póź­
niej 1887

sub iekta
I  T i e s n i s a

władających językiem 
polskim i niemieekiro 
tak w słowie jak  piśmie. 

■M. J a c o b s o l m ,  
G rudziądz,,

Pomocników

ma l a r s k i c h  
i u c z n i

poszukuje [1891 
Gadziewski, Szlcoiua 1.

1 O ż e  au k i

Kawaler
•fll 2 3 ,  posiadający 
skład konfekcji męskiej, 
pragnie zapoznać się 
z panną odpowiedniego 
wieku, posiadającą dwa 
miljony gotówki celem 
powiększenia przedsię­
biorstwa. Reflekfcantki 
zechcą łaskawie złożyć 
swe oferty do Głosu 
$nd  nr*. 1895,

Osetii. mieszkanie
s  2 - 3  p o k o i, z osob- 
nem  wejściem, poszu­
kuje oficer francuski 
natychmiast. — Zgtosz- 
do Głosu Pomorskiego 

pod nr. 1 8 7 1 .

Hiwf pawi?
(saniojazd) jest do sprze­
dania. A. Jeszka, Wiel­
kie Zajączkowo powiat 

Gruclzia.dz. 1890

DOGCART
mało używany, dobrze 
utrzymany, sprzeda nie­
drogo, ewentualnie z u- 
przężą. Nadleśaictwc 
OSIE, powiat Swiecie, 

[16881

dwa ogrody owocowe 
około pięć mórg. 1685 

N ow odo to re . poczta 
Terespole pow. Święcie.

Imi pies
(doberm an)

krótkie uszy i ogon. 
Zwrócić za w ynagro­
dzeniem. T o ru ń s k a  47. 
(Skład ubrań) 1894

Y* S p r z e d a ż ©

iSprzedam

P s a J t
8 miesięcznego miesza­
niec wyże); z owczarkiem 
Vt  tresowany nadający 
się do pilnowania we 
wnątrz i salonach w bo­
gatym domu. Grobio- 
wa 11. (Restauracja). 

1896

Ładny 1885

wózek Izieo.
koszykowy i czarne 

syrd . ubranie 
na śred. fig, sprzeda 
W . S tro iń s k i,  Rządo­
wą 15. Dom ogrodowy.

d )  Baczność!
Zsgarmisirz, były 

współ­
pracownik pierwszo­
rzędnej firmy warszaw­
skiej H._ © w c z y ń sk i.

Obecnie zamieszkują 
w Grudziądzu przy ul. 
Trynkowoj Nr. 1 i przyj, 
m uje wszelką pracę 
wchodzącą w zakręt 
s e g a r m iś t r z o s tw a .

1691

Pienia ciretif
próbuje i reperuje po do 
atępnyćh cenach. 1634 
H. P a te rm an n  i Ska., 
dawn. A. Kutzner i Syn, 
G rudziądz, Mickiewi­
cza Nr. 2. Telef. 58. 

1694

PiK, snelę
cement i.«.

sprzedlaje fainic
Hipolit lotliński
Handel żeiasa 

Grudziądz.

o



poleca takowe dalej. 
To uznanie wszyst­
kich palących, jest dla 
tytoni „ P lu ło ś11 naj­
lepszą reklamą.

Żądaj w szędzie tylko 
tytonie „PLUTOS‘4

v::

m m m

T. Z 0. p. W M iasteczku
d aw n ie j: P o s e n e r K a lk w e r k e G .m .b .H .  F r i e d h e i m

przeszły w ręce polskie i po długo­
letniej przerwie dostarczają znów

ginanęj p i e r w s z o r z ę d ^ i e j  ja ik s ś e a

( W a p n o  w ę g l t in e  n « w o k o w e )

io. 11 Adres telegr.: Jotył
Telefon Poznań 6477

z impregnowaną walą
ja k  również

Oęśc n.
(S<s .a! z ł o t a )

w 5-ciu wzruszaj ących aktach. 
O p r d c i  t e g o

I l n z i f o  f e s t o w i t j
Prześliczna komedja 

w 2 aktach.
1680 Zwolniony z Wojska przyjmuję teraz

o d  9 -—18- p r z e d  p o f u d n  iccrf 
o d  4 —9  p o  poS&aairi&a

Dr. med. F. Zieliński
Plac 23 Stycznia 25/36.

Telefon nr. 709. 1675

WiliKtarjisia
w wieku 17—19 iaf, z iepszem wykształceniem 
szkolnem, w n a u k ę  p r a c  b i u r o w y c h  i bu­
c h a  I ł  e r  j  i fpgST- przyjmie '-Cmi

Drukanuki PsMrsIu Iow. Ukt.
G r u d z ią d z .

Zgłoszenia tylko -piśmiennie w raz z odpi­
sami świadectw.

W  ś r o d ę  t. rala 3 1 -g o  m a j a  *v b . 
o «„oir"zirsie 11-tei prr.ed fiołudn.
odbędzie sie na dziedzińcu rzeźni miejsk.

LIC Y TA C JA  KONI
ogierów, klaczy, koni wierzchowych i po­
wozowych z hodowli pomorskich.

Katalogi wysyła
Ptóaws®rskł8- Salsą '.R nl*vic*a 

T o r u ń  — Sienkievacza 40.

P o le c a m y

t a l e r z y k i
Polecamy

do ciast, ow oców  niezbędne w  gospodarstwie 
ze szkła prasowanego, deseniowe 

Cena reklam o- m g r a o  Ot'*) 
w a za sztukę « n a i C l \  v U .

Sprzedaż w  ciągu bieżącego tygodnia
Otrzymaliśmy biusty Kościuszki, Poniatow­

skiego, Chopina, Kapok mn, Dantego i wielki 
wybór figa- gipsowych i terrakotowyeh. fi 682 
Skład szkła, norcelany i sn rz t. ksacheunycb

s .  f ira in K ij  Grudziądz* Pańska 8.

L o k o p iii la
w stanie używalnym do 
sprz^diatiiia. Zgł. yO t 
nr. 1880 cl o Gł. Pom.

Wózek iziecfęcy
i 1. p .  buk& dtf

tanio na s p r z e d e ż .  
Ogrodowa nr. 13 p. 1881

drelichowe robotnicze

po'7 .000 mk.
hartownie i detalicznie 

sp rze d a* ®  1676

K I K  ffltóW
Z  po w (ja a wyjazdu, są

etUt keszykewa
na S p rz ed a li:. 

Ofp. nr. 188.1 do 11. P.

dobrze utrzym ana. S tó j 
biurowy z 4 szufladami, 
trzy kr/esła biurowe ko- 
rzyst do s p r z e d a n ia .  
Pawlikowski, lipewa 5|.

Około 3  e e n tn .

M I © ®  U
pszczelnego s p r z  e d a m  
węcej dającemu. Ot.. 
piod D.r. 1840 do Gl P.

Do sorzedania 8 konny

m o t o r
b e n z o l o w y

& 'ih locarn ti 
N e h r in g ,  B l iz n o

staciakol. Bursztyno" i

P o ś c i e l
na s p r z e d a '

Chełmińska 73. p. n. 1.

D o  s p r z e d e n ir
szafi fso rzeczy, # •  
ke z DPtencen, Sś- 
Zeczko dziecince iifdo 
laktórowane z lii&lera- 
cem, mzek $m\ąz% 
sperSeinprz*Eiem, 
kanapa, palie imw 
i talowe forte ja! 
przedwojMtf) m  m -
1% ESOSiÓ- T o r jc ń -  
s k a  33* i Jjjstra 
m iewo. 1897

, Z w is a *
uredziądz, P>.23 Stycznia 

SJr. 11 telefon oDO.
Sprzedaż hurt. i detal. 
Artykuły tapicerskie, 
pakuły, Szpagat, plót« 
na, sienniki, worki 
i szpagaty do snupo- 
wia3 ałek. .'888

P © s * 5 s 3 y

Poszukuję 1889

ićzelilrika
Sim w ieckiego.

W!. mistrz krar-
wiecki Ilządowa 5.

Z a iiilw ia
iip z jit i

siła młodsza, poszuki­
wany natychmiast, 
fi. P ate rm au n  i S ka , 
clawn K u tn e r  i Syn. 
Grudziądz, Mickiewicz.if* 
Nr. 2, 1695
Do mego" składu tow ar 
rów żelaznych i kolo­
nialnych poszukuje na­
tychm iast 1893

leżnia’
syna uezciwroh rodzi­
ców.

Franciszek Szp'tter, 
Łasin, (Pomorze).

K i r ^ u a

-m ś t
i r g l  rasy nle- 

mieckięj, 
krótki włos, mocno zbu­
dowany, nie tresowany, 
aportuje bez nagany, do 
sprzedania za przystęp­
ną cenę, (1925

Z i e p e M o k r e
p. ( łruuziądz.

Majątek
iieislf

SSSC—-SJ0 m ó r g
dobrze zagospodarowa­
ny, poszukuję do naby­
cia. Of rty  szczegółowa 
z dodaniem ceny kiero­
wać: C iee itap .aw , ri.
M artyno w siei. Pośred­
nicy pożądani. 1882

61 © s  et e

ISeinewię
oddam na wychowanie 
tylko bardzo . uczciwej 
kobiecie. Wynagrodzę 
dobrze. Zgłoszenia do 
Adm. Głosu Pomorskie­
go pod nr. 1856.

Sr. 31! rei Mak
l e k a «  w e te r y n a r z

ord  9 — 5TOł
G-wziądz, ugrodowa 11

F  p i  SI B  mŁ
w  18 ko L o rach

do odnawiania i przefarbowania obuwia.
afiT i"*4EK  p r ?:e d w o j ie n m y

Skład farb „R lP O L IN “, Warszawa, Granic/ma 9
Telefon nr. 94—83, (162.

W lŻ N E .  D L A  W S Z Y S T K I C H !
Jesteśm y w możności wysłać każdemu, k to  przyśle nam swój obstalunek pocztą 

za zaliczeniem, m aterjrły  najwykw intniejszych gatunków  po wyiątkowo tanich cenach: 
3  m e tr y  irateF jalM .jA sogS e'4 na ubranie męskiolub kostjum damski za 7,800 mk.

— „Angle“ je s t to nm terjal w dobrym gatunkuj bardzo trwały, efektowny, w piękne dro­
bniutkie krateczki, o wyrobie jeiijwabno-miękkim, n ie z b ę d n y  dla każdego z P anów  
lub Pań, którzy pragną zaopatrzyć się w wytworne ul ranie lub kostjum . Pełna szero­
kość. Kolo.-: granatowy, bron sowy, zielony, szary, popielaty, wiśniowy i kower.kot.

Tenże m aterja ł'w  wyższym gatunku za 3 metry — 8,800, w najwyższym ga­
tunku za 3 m etry 9,900 mk.

3  m 'e p ^  n » ^ i i y i ( w i i i b ^ |K M O  m a f e r j a iu  „ Im p e rfa ? "  za 10,500 mk. 
„Im perjal w yróżnia się swoim drogim, najwykwintniejszym gatunkom , wysoką dobrocią, 
pięknością, niezwykłą trwałością,' wygląd swój zachowuje na k ilka lat. W szystkie naj­
modniejsze kolory, ciemno i jasne, w  drobniutka krateczki. paaeczki lub zygzaki.

Tenże materja! w wyższym gatunku za J m etry 12000 m k , w najwyższym 
14750 mb.

P o d s z e w f c f  i doc!l,ątfci ubfaA-.
Do każdego odcinka na ubrania dodajemy 

— na żądanie zamawiającego — pełny komplet rsoc!- 
z z e w k l  pod m arynarkę i kamizelkę, spodnie, do 
rękawów i t. d. ?a 2,600, taki sam komplet w lepszym 
gatunku 3,600 mk., w  najlepszym gatunku, angielska 
satyna 4,600 mb.

H a  p ła s z c - ie  !®4tsJe. Specjalny wykwintny 
materjał na letnia męskie lub damskie płaszcze, dosko­
nałej dobroci, w  krateczki, paski i zygzaki. W e 
wszystkich żądanych kolorach za 2 i pół metra — 
8,500 mk., najwyższy gatunek — 9,500 mk..

Kifposu n a  s p o d n ie .  Specjalny kupon na 
spodnie z dobrego i pięknego materiału, czarne tło z 
mocinemi paseczbami, dużego wymiaru za 3,200 mk. 
na najwyższym gatunku 4.000 mk.

feo...t a c z k i  n a  d ą m s k i e  b'luzkl> półweł- 
niano-jedwabpe, bardzo efektowno we wszystkich 

modnych kolor, za 1,300 mk. i 1,400 mk. Sztuki batystowe najwykwiutn. gatunku za 
3,000 i 3,500 mk.

Płó*)5e-ifea k o lo ro w e , w paski lub krateczki na lcostule, ubranka dziecinne
1 t. p. — 575 mk, za rntr.

£.58®w lo ty  damskie najlepszego wyrobu, zastępujące w zupełności angielskie 
inaferjały, podwójnej szerokości na snknie i kostjumy letnie we. wszystkich kolorach, 
po 1,750 mk za metr.

S a s tu k i  rsa d ą M ji l^ e  s p  5<8fi5c® w efektowne k raty  lub pasy, również gład­
kie i we wszystkich kolorach za 2,700 mk, w lepszym gatunku 3,100 mk.

_ G o to w e  d z l ę n n e ,  le tn i©  k o s c n le  «  ; $ k i e  z męól/ietami z dobrego pięk­
nego zefiru, w najmodniejsze desenie po 1,900 mk. za sztukę w lepszym gatunku 2,300 mk.
S e *  i a t t a e s g ®  i r ^ s r ^ k a  S B s s  f r a j f e e j p a  ■ p ^ k a  S

Zamówiony towar wysyłamy na naszą odpowiedzialność z warunkiem, że o ile 
cdę takowy nie spodoba, zwracamy pieniądze natychm iast w całości. Opakowanie i ko- 

' ssta pocztowe na ryz. kupującego.
Z a m ó w i e n i a  a d r e s o w a ć

FIRM A HATtDLOW A S E R N S Z T E IN i S -K A .
B i a l j ^ o k ]  p i«  IC si»ściM S *kI P I. 3 .

Zamieście wszystkie od naszych klientów podziękowania/należałoby zająć nimi 
całą gazetę oa początku do końca, przeto ograniczamy się podaniem kilku ustępów listów
— o ile to je s t dostępne w ciasnych ramach gazetowej reklam y:

1) W. Pp. Bernstein i S-ka Białystok. Zamówione za pobraniem materje, a to: 
materja n a  ubranie, m aterja na kosfcjm damek- i sztukę na spodnie otrzymałem. Isto t­
nie wywiązał się Pan z zadanis, b. dobrze, tak  co do jakości, taniości jak również po­
śpiechu w ekspedycji, P rzy jm  Pan moje podziękowanie i pozwalam panu zrobić z tego 
bsfcu użytek pnbliczóy.
2  poważaniem w o je k c h  Zątselc, urzędnik pocztowy, Kraków, ul. Grabowskiego 10, part.

,2 )  W , pp. Materję wysłaną nam o trz y m a jm y  i jesteśm y w  całości z niej za­
dowoleni, gdyż ta okazała się dobrą. Panu zostara wyrobiona klientela gdyż poleciliśmy 
już W każdym razie z 29 klientów, t córzy swoje zamówienia częściowo otrzymali.

Adolf ó c tS ie r , funkcjonarjnsz sądowy, Żywiec Małop.
3) Sjs P , Widziulem P ańsk i towe- i nawet zrobiłem z Pańskiego towaru ubra­

nie i  przekonałem się, że tow ar Pana był doskonały.
S zo ttek  K. krawiec męski, Grodziec, Slask Cieszyński.

4) Sz. Firmo. Min zaszczyt zawiadomić, że otrzymałem mój obstalunek, za 
który składam  szczere podziękowanie. Tow ar albowiem jest dobry,atakzepunktualność 
wskazuje na wysoką rzetelność Sz. Firmy. Rom an Dudyk stud, uniwersyt. Lassów, Mafop.

. -5) Sz. p , Tow ar otrzymałem, przepraszam za opóźnienie wykupu, gdyż mnie w 
domu nie było. — Uprzejmie proszę o bezwłoczne wysłanie mi tego samego m ateriału.

. D. Z ń eh e ra y A » k 3 . Kielce, Czysta 25.
P o w i ę k s z e n i e  k a s t ę p n  n t w a y t h  o d  b io r c ó w , - d r o e ą  d o k ł a d n e g o  

g u n i e a n ę c o ,  o r a z  p o  m i n i m a l n ^ i i L  M w j i w y ę l ł  c e n s tc ls ,  y p ty k o n y w o ­
n i *  sBom ów ieifl — j e s i  p o d s t a w ą  n a s z e g o  p t i e e d s i ę b i o r s t w a . '

PonieWaz „Sapem" jest uajlepszyro,
Ponieważ nie niszcz^ bielizny,
Ponieważ użyciu m ydła czyni zbytoczoem. 
Ponieważ usuwa mszczące tarcie,
Zatom jako środek ao prania
J j s t  niezbędnym^ w każaym Jlómu —
*Sapona że znakiem óchrounym koszulką,

Chem. Fabryka rErgasta£t
C. Nag-qrsla, Stppcg-ard (Pom ,)

W ĘGIEŁ i DRZEW O
pierwszorzędnych g a t u n k ó w  w 
Każdej ilości i na każde toletonicz- §  
no zam owionie dostarczam y do 53 

omów po cenach najniigZy Ch,
Spółka Pfsew oatm a 

a uonti l^ n d l. Bracia Kosińscy 
Tel. 81 T łjjn k o w a  3  su Tel. 81

Myidła. perfssay, tesatili,
artySiuły* to a le to w e j  w yr a b y  gw m w w e, 

i o p a k n in k i  poleca w wielkim wy borze

Drdgąrja pod Korona
Leoes Ryubt-nr, G ru d z ie  d a .  S tara 16.

D t

na wynalazki, modele i z n a -  
k i t ó w a r o w  e jglaszaó mo­
żna w  Pi 9-SNANI&8. (ulica 
W rocławska 18)przez biuro 

podpisanego. [274
M at-Jan  K ry a a n

Pełnomocnik przy Urzędzie Patentowym.
a i w w i B a ł i

| O T T O  W A L K E R
|  Szwajcarski jnb i^r

Grudziądz, ul. Stara 17/19
|  N ajw ie;kszy s k ł a d  na Pomorzu 

pier wszorzędnych wyrobów w złocie, 
srebrze oraz w bronzie



Podajemy do publicznej wiadomość', że dnia 10-go bm. otworzyliśmy na Górnym Śląsku w  3 £ a t o w f c a c l i ,  p r z y
a L  ]Ft*ysS©s*ykowski©j iar. 7  Oddział naszego banku pod firmą

O flia S u  Z w l a ^ h w  S p ó ł e k  ^ a r o b k o w y o h
Oddział katowicki

który załatwia wszelkie czynności, wchodzące w zakres bankowości.

Bank Związku Spótck Zarobkowych
- i::"..1 .i -u ■ Kapitał zakładowy i Rezerwowy przesil® I emiSjardi mk, -~~-i—
Ins ty tuc ja  Centra lna:  P o z n a ń ,  Plac Wolności Nr. 15 (io9s

O d d z i a ł y :
a) Mt e j f  '.?’ ©/ ■' Pla« Wolności 2; Aleje Marcinkowskiego 2 6 ; ,,Jeźyje“, ni. Dąbrowskiego 49; „Świętego Łazarza'-, Głogowska 100; ul. Gwarna 19,
b) &  r a j  o  «::• e.* Bydgoszsz, Plac Teatralny 4; Grudziądz, Kwidzyńska 11/13; Kraków, Rynek Główny 19; K ielce, Kołejowa_54; Lubi a,

Krakowskie Przedmieście 45; Łódź, Piotrkowska 72; Piotrków, Plac Kościuszki; Radom, Plac 3 Maja; Toruń, Żeglarska 26; 
[ f  ; W arszawa, Jasna 1; Zbąszyń, Kolejowa 44.

c) Wint. f-dmish: Gdańsk, Holzmarkt 18.
d) Zagraniczne i Nowy York, New York Agency, 953 Third Avenue;-Paryż (9) 82. rue Saint Lazare.

UrzęśAwe s-iwieszczenia
w f a d ś  m ie js k ic h .

Z a niniejszy dział odpowiada 
wed’ug praw a prasow. 

nadsekretarz miejski
Pameiy Raszkowski w Grudziądzu.

Obwieszczenie.
W przedmiocie trybu w ydaw ania pozwoleń 

6 a ustaw ianie, przenoszenie i  używanie kotłów 
parowych oraz nadzoru nad  nim i — podaję do 
wiadomości, przestrzegania i  poinformowania 
zainteresowanych co następuje:

W szystkie wnioski n a  ustaw ianie, przeno­
szenie i używanie kotłów parowych, w myśl 
rozporządzenia M inistra Przem ysłu i H andłn z 
dn ia 7. XII. 1921 r. Dz. U. R. P. Nr. 103/21. Poz. 741 
powinny być kierowane do władzy adm inistra­
cyjnej II in stanc ji (Wojewoda) i zawiera,e wszel­

akie inform acje i dokum enty co dó formy i tre ­
ści odpowiadające §§ 2, 3, 4 i  jg powyższego 

rozporządzenia. 0 ile wniosek obejm uje również 
i kotłownię — muszą być do wniosku dołączo­
ne także daine, objęte § 5 i  6 tego rozporzą­
dzenia. Opisy ko tła  (§ 3) pow inny byc spo-t 
rządzone n a  specjalnych drukach, w które mo­
żna się zaopatrzyć w jednym  z oddziałów Po­
znańskiego Stowarzjr,Szenia'dozH>ru;nad ko tłam i 
parowymi (Grudziądz - Tuszewska Grobla 16).

Dozór nad kotłam i, położonymi w Woje­
wództwie Pomorskiem, spraw uje Oddział Sto­
warzyszenia w Grudziądzu z w yjątkiem  powia­
tów Sępolno Tuchola, Chojnice i  Świecie, k tó­
re  na..iżą dc oddziału 'w  Bydgoszczy.

W myśl. § 21, ust. 1. Rozporządzenia p. Mi­
ni s tr i Przem ysłu i Handlu z dn. S. XI. 1921 r.' 
Dz. U. :R. P. Nr. 103/21 poz. 744 — z podaniem
0 zezwolenie n a  ustaw ienie itp . ko tła  — powin­
no być w yraźnie zaznaczone, czy włacśioiełe 
kotłów zam ierzają być członkami Stowarzysze­
nia iuZOru kotłów.

Na z a s a d z i § !9 rozporządzenia p. M inistra 
Przem ysłu i Handlu z dn ia 8. XI. *921 r. w 
przedmiocie przemysłów o budowie, ustaw ianiu
1 dozorze kotłów parowych, używanych n a  lądzie 
(Dz. U. U, P Nr. 103/21 poz. 744) w łaściciel ko­
tła  w razi° wybuchu, obowiązany je s t o tem 
niezwłocznie zawiadomić organa nadzoru nad 
kotłam i i m iejscową policję, k tó ra  o kazaym  
wybuchu k o tła  niezwłocznie telegraficznie lub 
telefonicznie doniosą P anu  Wojewodzie Pomor­
skiem u — W ydział Przem ysłu i Handlu w To­
runiu . Do czasu usta len ia  sianu  rzeczy n a  
im ęjścu i  sp isan ia protokółu, stw ierdzającego 
powody wybuchu i .wentu; Ine wykroczenia 
przeciw przepisom, które s ta iy  J ę  przyczyną 
wybuchu, n ie  wolno naruszyć faktycznego sta- 
uu rzeczy, ja k i  zapanował, n a  m iejscu po wy­
buchu, chyba że zachodzą wyjątkowe okolicz­
ności, przewidziane w § 19 powyższego rozpo­
rządzenia.

Niezastosowanie się do przepisu § 19 roz­
porządzenia z dn..a 8. XI. 21 r. pociągnie z« so­
bą w myśl art. 5 ustaw y z du ia 31. r. 1921 r.
0 nadzorze nad  kotłam i parowymi — karę a re­
sztu do 6 tygodni, lub więzienie do 3 miesięcy
1 grzywnę do lOoOOmk. lub je a n ą  z tych kr,r,

Gr u d z i ą d z ,  dn, 16 m aja 1922 r. 
^ r e z y d e n t  m ia  m a ,

J . W Ł O D E K .

Obwieszczenie.
W  rakami t>. O. Schnlza przy ulicy Chel= 

mińskiej znajdują się następujące psy, które 
*ostały przychwycone.

4 psy rasy  terjer 1 pies do połowa ria, 1 
żółtaw y piei owczarski, 2 jam niki, 5 zwy­
czajnych. psów, 1 pies wilczej rasy. 
Właściciele wymienionych psów winni swo­

je psy za zapłatą 50 mk. oraz 50 mk. za koszta 
ogłoszenia i za utrzym anie w przeciągu 5 dni 
odebrać, w  przeciwnym razie będą psy zabite. 

G r u d z i ą d z ,  dnia 16 m aja  1922 r.
Prezydent miasta
(—) W ł o d e k .  1698

iierwśr« lekcja stef «irafji
fv poniBitaiafek) dwla snaja

o l wie«s:«

w Seraariiii taczycsiskieni
A uf. ypana, mWmmrn̂  n.

Gli wieszczenie.
Na zasadzie art. 35 ustaw y o państwowym 

podatku przemysłowym z dnia 17 grudnia 1921 
Dz. U. Rz. P. Nr. 2 doz, 7 z roku 1922. i  art. 
41—43 tekstu ustaw y o tym podstku w  brzm ie­
niu obowiązującem óu czasn w ejścia w  życie 
powyż powołanej ustawy ogłoszonej rozporzą­
dzeniem M inistra Skarbu z dnia 17 stycznia 
1922|Dz. U. Rz. I  Nr. 17 poz. 140 z roku 1922. 
Pomorska Izba Skarbowa wzywa właścicieli 
przedsiębiortsw handlowych i przemysłowych 
oraz wykonujących osobiste zajęcia przemysło­
we do w ykupienia świadectw przemysłowych 
na rok *921.

Powyższe świadectwa w ydaw ane będą 
począwszy od dn ia 2? m aje 1922 w e wszyst­
kich Kasach Skarbowych [każda dla swego okręgu 
podaikowego-powiaftłjcoaiie m ie od godziny 9 
do i2  w  południe z wyjątkiem n iedzie li świąt 
aż do dnia 30 czerw ca 1922, w którym to cza­
sie Kasy Skarbowe przyjmować będą wpłaty 
na podstawie odpowiednio wypełnionej Dekla­
racji. podatkowej, zaś świadectwa przemysłowe 
wydawać będą w dniu następnym po niszczeniu 
opłaty odi godziny 2 do  3 'włącznie.

Bezpłatne blankiety deklaracji otrzymać 
.nożna w  Kasaoh skarbowych lub w  Urzędami 
skarbowych, poddików i opłat skarbowych, oraz 
potrzebnych informacji tak  co do zakwalifiko­
w ania przedsiębiorstwa, jak i. co du wysokości 
mającej »ię uiścić opłaty państwowej jołaz do­
datków autonomicznych.

W*r.ni prowadzenia przedsiębiorstwa po 
dniu ?0 czerwca 1922 bez św iadectwa prze­
mysłowego, lub za nieodpowiedniej kategorii 
świadectwem przemyałowem, u legną j w  m yśl 
art. 126 wyżej powołane] ustaw y karze pie­
niężne] do trzykrotnej w ysokości sumy nie 
opłaconego podatku, wźględiiie'zarządzone zo­
staną na ..asadzie arb 63 tej ustaw y zainktiięcie 
przedsiębiorstwa.

Zauważa się, że na rok >922 przyznaną zo­
sta ła między innymi także dla Porno...a zniżKa 
wszystkich staw ek zasadniczego p o a a ttu  prze­
mysłowego w wysokości 25°|o

P ą tn ic y  dodatkowego podatku procento­
wego od zysku zostaną wezwani do przedkła­
dania deklaracji osobne m zgłoszeniem, a to po 
ukończeniu akcji co do wykupna świadectw 
przemysłowych

Celem uniknięcia natłoku w Kasach Skar­
bowych zechcą interesow ani bezzwłocznie 
przystąpić dó wykupna świadectw przemysło­
wych nie odkłauając spraw y na dnie ostatnie.

POMORSKA IZBA SKARBOW A.
Grudziądz, dnia J4 maja 1922 r. [1704

U C H W A Ł A .
W  sprawie karnej przeciw Fryderyków* 

Sehmuckowi i  spólu. o przeniewierzeaie posiuwD 
Prokurator przy Sadzie Okręgowym w Grudzią- 
dziu wniosek o uznanie za przepadłą rękojmi w  
kwocie 2000 mk. złożenej za uchylenie aresztu 
śledczego orzeczonego przeciw Fryderykowi 
Schnmckowi.

Wzywa się po myśli § 122 p. k. Fryderyka 
Scbmucka aby do dni 14 na wniosek ter się 
oświaoczył. [1689

Grudziądz, duia 6 m aja 1922 r. .

S ą r i O k rę g o w y  w  G ru d z ią d z u  
Izba Karna 1 J . 122/20 (400)

Rzeźnictwc
n a  ssarze^aż

we większej wsi Pomorza,. 3 leka­
rzy, apteka, kościół W miejscu. 
Dom masywny z ogrodem owoco­
wym i 4 m irgi roli po za ogro­
dem. Najnowsze urządzenie skła­
du rzeźniczego z 2 wielkiemi ok­
nami wystawowemi, solarnia, lo­
downia, 2 wielkie wędzarnie i t.p. 
Cena podług ugody. Zgłoszenia 
1684 uprasza

F ranciszek  ^ a r c h e ^ ic z
O S I E ,  pow. Świecie s*ac. ko1 ej owa.
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■sP" o godzinife 5-ej po poł. O,
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O  € r  R  O  I I  U
W HOTELU WARSZAWSKIM
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Codziennie tencerf znakomitego zespołu muzycznego Mmm i § osób
W razie niepogody koncert w lokalu.

P oleca się znakomitą k-ichnię. —  Gorące potrawy podaje się 
od 8 "-ano do 1 w  nocy. — Doborow e trunki i chłodn ki.

Bufet obficie zaopatrzony. (1707

L O D Y .

'jod od [e-g eiujzpoB o

O D P O W I E D Ź .
Z powodu stale wzrastających cen na mię­

so zostali tutejsi rzeźnicy zmuszeni, zw< lać po­
siedzenie, k tó re  się  w  czw artej dnia 18 m aja 
br. odbyło, ażeby zapobiedz dalszemu wzrai ta ­
n in  cen.

Po długiej i obszernej dyskusji uchw a­
lono zarai azem, aby c ip o  wiedzieć n a  arry 
kuł Panu Prokuratora w Grudziądzu umieszczo­
ny w  Głosie Pomorskim jak i W eichseipost i 
Gazecie Grudziądzkiej ja k  następuje:

A rtykuł P ana Prokuratora może wywołać 
zaburzenie wśród ludności. W yrażenie, że pro­
wadzimy proceder nasz nieprawidłowo nie jest 
na miejscu i m oźe'śię tylko rozchodzić o osoby 
nie znając rzem iosła naszego.

My rzeźnicy z Grudziądza musimy surowo 
zastrzegać sio przech takiem u wyrażeniu.

Aby móc udowodnić, że praca i zysk w  oa- 
szem zawodzie j'est mozolnym, prosimy P ana  
Prokuratora wziąść udział przy biciu próbnym i 
wspólnej kalkulacji i  zazueCzarny zarazem, że 
dyrektor rzeźni jako bezpartyjny rzeczoznawca 
przy takiem biciu może być obecnym a nawet 
jesteśm y gotowi dopuścić także i gości z pu­
bliki przy tbm oiciu i kalkulacji.

Winę wysokich cen nigdy nie ponoszą 
rzeźnicy, ponieważ ceny na bydło na Pomorzu 
reguluje ta rg  w  Poznaniu a nie rzeźnicy. Każ­
dy posiedzieiel stosuje się do owych cen ta r­
gowych. Że w Warszawie mięso m a być tańsze 
tem u zaprzeczamy, ponieważ nie je s t iam zro- 
zrozumiane, dlaczego warszawscy handlarze 
przy zakupie bydła tutejszych rzp,.ników w Ce­
nach przewyższają i wszelkie bydło w kierunku 
"Warszawy wywożą. Oprócz tego lieźy się w  
W arszawie n a  jeden lon t tyUcn 410 gr.

Dalszemu w zrostow ; cm  na mięso rnoźna- 
by  tylko M ec czas zapobiedz. jeżeli Prokurator 
wywóz bydła z Poihi orz: zakaże i nieodpo*
wiei.inim osobom zabroni bydłem handlować. 
(Patrz obwieszczenie z dnia 23. 9. 1915 rl R . G. 
Bi. 8 . 603).

Tak długo dopóki ecywóz bydła z Pomorza 
w kierunku Gdańska, Warszawy i Czt/ćlioalow. 
nie ustanie, tak długo nie będzie inoźliwem. 
naszą ludność zaopai zeć w  tańsze mięso. 

£ e c ! ł s # 2 s e ^ n E c k i  
Z w w jśńsliś ':, cechmistrz. (1692

Wiieę centem giną
na 10000 kg, zupełnie nowo urządzoną i przez 
Urząd Wzorcowmczy zatwierdzoną, poleca na,- 
dai za opłatą Szanownym intoresentom (1686 \

O a z o w s i i a  M i e j s k a -

Prtnraciaflyr^^atty
ulica Strzelecka 15/16

urządza w niedzi&g, dnia 2t b t,
pu raz pierwszy w swym pięknym 
ogrodzie przy odpowied. powietrzu

^KiitalPiMiiiwy
w ykonany przez u l u b i o n ą  

K A PELĘ H A SS  
P o c z ą t e k  o  g o d z i n i e  l2 - ł@ |
W stęp bezpłatny. W stęp bezpłatny. 

Program : .
1. Marsz F lorentyński . . . .  Fucik
2. U w ertura z op. ,Wilh. Tell1 Rossini
3. Tesoro mio, w alec . . . .  Beccuci
4. F an tazja  z  opeiy MCavaF.pria Ru- 

sticana* . • .................. Mascagni
5. Polskie k w i a t y .....................* ... *
6. M atinata . . . . . .  Leoncavallo
7. F an tazja z  op. „Rigoletto* Verdi
8. Romano z u]>. „Mignon“ . Thomas
9. E c h o .......................................L inazay

10. Marsz Nibelungów . . . Sonntag
Pierwszorzędna kuchnia ̂ Ceny występne
Obiady od godz. 12 do 1 po poi. 

Znakomite wina i piwa [1693'LII

Stara używana (1687

- W  A  A .
z ciężarkiem przesuwalnym na 10 000 kg, z po­
mostem 5 x 2  mtr., rozebrana, na sprzedaż w ca­
łości rajw iącej d-.jąeemu.

Piśmienne oferty z pod. ceny przyjm uje

Rsstaaracja Lcsoiczó^ka
W  m edzie1©, dnia 21 maia rb.

KONCERT S W O B O W Y
W S T Ę P  B E Z P Ł A T N Y . 1883 

P o c z ą t e k  o  g o d z in ie  vj.t \  p o  p o  p o L

"o t t o w a l k e r '
S z w a j c a r s k i  J a i i s i E e r  

Grudztąds . :—: ul. Stara 17/19
W arsztat artystyczno—przemysłowy dia W‘ jcl» 

kich wyrobów nowoczesnyeJi, reperacji i 
rytownictwa.

Własna fabryla Biręczs!; śitibfelt.
dlatego dostarczyć in ^ ę  o b r ą c z k i  ś l u b n a  
w kadej zawartości zjóta i w wszelkich ląso//; 
nach według życzenia w  p r z e c ią g u  2  g b d z in  
333/000, 585/000 i 900/OOU ziole oirączki stale 
aa składżie. Bez orzeji.try oftyarU c l  11 do li godz

I
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